Tr. MBM. 


wycnoasi codz.eRNiE. 


we Lwewie rocznia 18 sir. — 
OU ot — 


„'medpłata wynosi: 

< e F 9 słr. — kwartalnie 4 sir. 
miosięcznie 1 słr. 50 et. 

F cstowg w Państwie Austrjuekiem 

i e g ZA flroczlie 11 słr. — kwartal 
mie b sir. 50 ct. — miusięcznie 1 mìr, 80 ct. 


otzewyłką pocztową ZU zFANIGQ: do całych Niemiec! 

5 | rocanie 16 PRE 20 Ee, kwartalnie 4 tal, 
5 srg.— do Francji i Auglji rocznie 108 franitów 
xwartalnie 27 franków — do Belgji, Włoch 
Śawajcarji rocznie 80 fr, kwartalnie 20 fr. 


Hamer pojedyńczy Kosznys 8 ct 


Od Wydawnictwa. 


na prowiucji z przesyłką pocztową: 
bez dodatku z dodatkiem 
pism Dzierzkuowskiego 


całorocznie 22 złr. — et. 382 złr. — ct 
półrocznie 11 s En "3607 w") 
kwartalnie 5 „ 50 , 8*, = 
miesięczuie IL 85 » . 2 " m n 
we Lwowie bez przesyłki pocztowej : 
bez dodatku s dodatkiem 
pism Vzierzkowskiego 
całorocznie 18 złr — ct. 28 złr — ci 
półrocznie 9 „ —, 14 „ —, 
kwartalnie 4 „ 50 , WY mę 
miesięcznie 1 „ 50 , „pp | «- 
Przedpłatę przyjmuje się tylko od 1 i15, każdego miesiąca 


Nowi prenumeratorowie otrzymają bezpłatnie 
początek powieści T. T. Jeża p t.: z 
Starodubowska sprawa. 
Prosimy o ścisłe trzymanie się cen powyżej Wy- 
szczególnionych, dla uniknienia nieporozumi eh 1 
uciążliwej korespondencji. 


Lwów 14. stycznia. 
Z nowym rokiem zaznaczyliśmy, jak dotkii- 
wie czuć się daje krajowi naszemu bezradność 
jego reprezentantów w Wiednia, i brak zupełny 
programu politycznego, narodowego, w całem 
ich postępowaniu. Wykazywaliśmy konieczną po- 
trzebę takiego programu, z którymby. meżną ié 
naprzód, nie zaś dawać się spychać z jednej 
pozycji na drugą, jak to się nam wydarzyło 
pod sziandarem federacji i ogolnej ugody. Je- 
dnocześnie atoli wyraziliśmy zdanie, iż delegacja 
nie jest zdolną do żadnej działalności sprężystej 
i konsekwentnej, i że nie zostaje jej me, Ja 
tylko przyznać się do tej niezdolności i zrzec 
się mandatów, tak niefortunnie piastowanych. 
Koło. polszia szłada się z dwóch frakcyj. Fier- 
wsza Z nich Z Mużuwmańskim fatalizmem przyj- 
muje wypadki i pociesza się tem, Ze „niu zru- 
bić, nie* na to poradzić nie można”. Drugiej 
frakcji zdaje się od czasu do czasu, że przecież 
coś dałoby się zrobić — a mianowicie, dałoby 
się może zamiast obecnego ministra-rodaka, Wpro- 
wadzić do gabinetu kogo inn?go. Wówczas frak- 
cja ta szuka czucia z hr. Hohenwartem, i wy- 
gląda zbawienia od jego mądrości politycznej. 
Jest to właśnie ta frakcja, o której mówiliśmy 
wezoraj, iż gotowa każdego czasu zaplątać się 
w jakieś nowe kombinacje polityczne Z federali- 
stami i z reakcją ogólnie-austrjacką. Trudno TOZ- 
strzygnąć, co gorsze, czy apatja jednych, ge 
zaślepienie drugich , faktem jest, Że WE, ię 
dzie koło polskie jest zerem, i że Stracko a” 
nawet ten urok konwencjonalny, Jaki Je ana 
tem otaczał. Mamy już dwóch posłów: by 
wystąpili z koła, i których opinja publiczna f 
najmniej za to nie potępiła, jakby to nastąpi. 
dawniej. Posłowie ci nie chcieli poddać się sol- 
darności , paraliżującej działalność indy widualną, 
a nie stawiającej na jej miejsce „wystąpienia 
zbiorowego, poważnego siłą i logiczną konse- 
kwencją. Jest to solidarność przynosząca więcej 
hańby niż chluby, więcej szkody niż pożytku. 
Był czas, kiedy podnosiliśmy myśl, iż koło pol- 


Starodubowska Sprawa. 


Powieść ukraińska 


przez 


T, T., JEŻA. 


(Ciąg dalszy.) 

Bzurniawa »amionami rzucił, z osnaką niecierpli- 
wości. Odwrócił sią, w boki się wziął, na karego 
spejrsał . kozakowi «œ konia oprowadzał dał głośno 
rozkaz, ażeby mu pęciRx i kolana mocno sianem wy- 
tarł, i de świedicy wkroczył, ) r 

W. świeślicy, pod oknem, na okrytym kilimkiem 
dywanie, siedma? człowiek Tyaami obliczą wielce Ta- 
aasa przypominający, ale wyrazam ed niego różny i 
dużo starszy, siwy, przygarbiony, suchy. 

Pułkownik geścia pozdrewił. e" 

Gośó pozdrowieniem stosownem odpowiedział i 
dodał : 

— Nie chodzicie wy, panie pułkowniku, za ludź- 
mi, a ot, ludzie za wami chodzą... „Przyszedłem 1 
wprssiłem się... Jaśnie wielmeżna drzwi m1 Rie poka- 
zała, to ja i został, dla pokosztowania barszczu wa- 
szego... 

— l owszem... prosimy... — odpowiedział pułko- 
wnik. Stół -pakryty, zjemy co nam choziajka po- 
stawi, a jeże co wam nie w smak pójdzie, wyba- 
czajcie... 

Zamienili jeBzege kilka w tym guście frazesów. 
Szurniawa okazywał uprzejmość, w okazywaniu tem 
jednak ezuć się dawał Przymus niejaki, znamionujący, 
że albo gość nadarzył się nie w porę, aibo też był 
wcale niepożądany. Petro, jak się zdawało, nie zwe: 
zał na to. 

Podano objad. 

Do stołu siadło lndzi czworo: pułkewnik na- 
przeciwko żony, naprzeciwko Handzi stary Hordi- 


jenko. | 
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Przedpłata na Hbziennik Polski wynosi: | powodu — dziś posłowie opuszczają koło i nikt. 
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We Lwowie Piątek dnia 15, Stycznia 1875. 
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skie może podzielić się na dwa kluby, konser- 
watywny i postępowy. Sarkano na nas z tego 


nie sarka; pokazało się, że mieliśmy słuszność. 
Niepodobieństwem jest zobowiązywąć do 


solidarności żywioły niezgodne z sobą, różniące 


się w drogach, któremi iść pragną. Z drugiej 
strony, nie miałoby celu istnienie klubu parla- 
mentarnego. nie związanego solidarnością w imie- 
niu jasno określonego programu. Dla tego też 
nie widzimy dla koła ratunku w projekcie zmia- 
ny jego statutów, polegającej na zniesieniu soli- 
darności. Niechaj koło wiąże i nadal gwoich 
członków tym obowiązkiem, i niechaj nie tyka 
statutów, ale niechaj spróbuje postawić program 
obejmujący wszystkie ważniejsze gałęzie działal- 
ności parlamentarnej, aby każdy członek wie- 
dział, dla czego poddaje się solidarności, Wów- 
czas ktokołwiek będzie odmiennego przekonania, 
wystąpi z koła i powstaną niezawodnie dwa 
kluby, które i tak już nieraz istniały gę facto, 
w sekrecie jeden przed drugim. Łącząc się w 
obronie narodowości, w kwestjach specjalnego 
prawodawstwa kluby te pójdą każdy swoją dro- 
gą, i jeden z nich będzie zawiązkiem partji, za 
którą pójdzie kiedyś ogół. Niechaj nam nikt 
nie mówi, że tym sposobem rozbije się repre- 
zentacja żywiołu polskiego wobec przeciwników 
i nieprzyjaciół narodu. Jest ona rozbitą, po- 
mimo dzisiejszej solidarności, æ usunięcie tej o- 
statniej usunęłoby i pozór jedności, jaki został. 
Przeciwnie, dwa koła, z których jedno przynaj- 
mniej świadome będzie swoich dążeń i zdolne 
do niezawisłej akcji, reprezentowałyby nie roz- 
bicie, ale naturalay podział polityczny, w sku- 
tkach swoich zbawienny — jeżeli w ogółe je- 
szcze spodziewać się można zbawiennych sku- 
tków po czynnościach reprezentantów, których 
kraj obdarzył swojem zaufaniem. 


e 


W sprawie bezpieczeństwa publicznego. 


Z pod Tarnopola 5. stycznia. 
(M. A.) Pisano już do przesytu o niezbędnej i na- 
glącej potrzebie ursądsenia- policji miejecowej w gmi- 
naoh szczególniej wiejskich, na kcóreż brak reńęcy u- 
skarżają się nie tylko u nas, ale i w innych prowin- 
cjach monarchji. Ze u nas z powodu tego nie przy- 
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azło jak w innych prowincjach do zakwestjonowania ' 


iki i ństwa publicznego, należy to przy- 
< ser jed ść nie dobrą rei UA 
pisać wrodzonym jecy niuni 
naszego a nio czujności władz rządowych, i niktby mo- 
że nie był pewny mienia i życia swego, BÌypy wobec 
braku wszelkiej miejscowej Po jo M pada w zlej 
akorym z natury swej do czynów Bike okolic 
tak jest w rzeczywistości, bwiadczą nie tin o olic, 
gdzie demoralizujące wpływy Żywiołów ea jr Ri 
przewrotu społecznego, zbytnie rozpijanie re u asc 
zaciekłość agitatorska miejscowych plebanów gr. cat, 
zaszczepiających miasto moralności chrześejańa ciej Jad 
nienawiści w serca obałamuconych parafian 1inne miej. 
scow8 przyczyny zwichnęły owo wrodzone Je. u- 
sposobienie ludu, ponieważ w takich okolicach mnożą 
się z dniem każdym występki zagrażające bezpieczeń 
stwu publicznemu, którym miejscowa zwierzchność nie 
umie zaradzić. 

Do takich okolic należy Mikuliniecka, 2 azeze- 
gólnie wsie Myszkowice, Łuka wielka i Zastawie, w 
których nbijatyki, kradzieże i inne zbrodnie do tego 
stopnia się namnożyły, że sąd karny w Tarnsporu z 
nich rok rocznie znaczny bardzo zastęp winnych 03 


dsa musiał w swych więzieniach. Chociaż NA win- 


Ten ostatni rozmowę zagaił, zaczepiając takową 
sąsiadkę z przeciwka. i 

— No e, Handziu!.. nie śni się tam tobie co ?.. 

Dziewczyna głowę przekrzywiła , spojrzała z u- 
śmiechem najprzód na pytającego, następni na matkę 
i oczy spuściła. ` 

— Nie śni się tam tobie chłopiec jaki, co jedzie 
z daleka?.. 

— Ta co wam, diad'kul.. — była tym razem za- 
pytanej odpowiedź. 

Pałkownik i pułkownikowa, gdyby rzeosy stały 
po dawnomu, byliby wnet, nie jedne to drugie, zadali 
zapytanie, tyczące się chłopca owego, do którego sta- 
ry aluzję czynił, a który, jak wię domyśleć łatwo, był 
nie kim innym jeno Iwsasiem, Tym rasem, popatrzyli 
tylko jedno drugiemu w oczy i samknęli się w milcze- 
niu absolutnem. Petro urwgł nagle czynienie do sy- 
na aluzji i zaczął s innej becski. i 

— l.eóż to was — zepytpt dobrodnsznie, Zwra- 
cając mowę do pałkownika — na koniu $ domu 
wygnało?... 5 

— Zachciało mi się Karego przechasaó treohę... 

— Cóż więc kary ?... > 
iczego... zrozu drobił nieco, jale odzyskał 
chody prędko, gdym go sażył po mojemu. 

— Jeżdziliście na tutory 2s: 

— Przejechałem po pod las polami kozaronie- 
ckiemi... 

— Musieliście więc las przejechać... 

— Nie, z łąk wprost... 

— Przez rów?... 

Pułkownik skinął głową, na znak, że stary od- 
gadł, ten zaś podchwycił tonem żartobliwym: 

— No, szczęście wasze, że was łanowy nie wi- 
dział !... 


— Alboż co? 

— Bylibyście bez butów do domu wrócili... 

Pułkownik na żart ten żartem odpalił, następnie 
wspomniał o urodzzjąch i rozmowa weszła na tor go- 
spodarski. B- 5 

Czy smiana ta materji rozmowy nie podobała się 
Handzi? Bo i czemuż ona jak tylko zmiana ta na- 
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nych zapadały wyroki surowe, nie zmniejszała się 


' przecież liczba występnych, ponieważ w braku spręży- 
! stej policji misjscowei, niepodobna było zaradzić złe. 


mu z góry. Tak wyjątkowe złe usposobienia gmin 
wspomnionych wymagały sprężystego zaradzenia, co 
też skłoniło ck. prokuratora sądu tarnopolskiego do 
kroku bardzo skutecznego , ponieważ spowodował w 
porozumieniu z ck. starostą powiatowym wysłanie żan- 
darma do Myszkowie i osadzenie go tamże, celem 
wykonywania policji miejscowej. Środek ten okazał 
się też nader odpowiednim, ponieważ dzięki obecno- 
ści żandarma, ustały nagle będące przedtem na po- 
rządku dziennym kradzieże, ubijatyki i inne wykro- 
esenia przeciw bezpieczeństwu publicznemu , a wszy- 
scy oddychali pod strażą jego przez kilka tygodni 
swobodniej. Jest to najlepszy dowód, że sprężysta po- 
licis miejscowa zaradziłaby z góry wielu zbrodniom i 
występkom i zmniejszyłaby znacznio liczbę winnych 
którzy dsiś tysiącami zalcgają więzienia. i 

Nie długo cieszyli się mieszkańcy Myszkowic tą 
opiekuńczą dla nioh obecnością żandarma , ponieważ 


p. pułkownik żandarmerji uznał takie wysłanie tegoż * 


niestósownem z powodu niby, że żand:rm będący sam 
jeden i bez dozoru na pesterunku, popada w opiesza- 
łość i odwyka od służbistości, co zapewne znaczy, że 
w mniej błyszczącym atanie utrzymuje swój karabin 
i broń przyboczną. Z tych więc ważnych wzęglę: 
dów unieważnił zarządzenie władzy sądowej i polity- 
cznej i kazał odwołać żadarma z Myszkowie. 

Wolno słusznie zapytać, czy kraj na to opłaca 
tak drogo żandarmerję, aby żandarmi mieli zawsze 
lśniącą broń, czy przeciwnie celem zapewnienia sobie 
bezpieczeństwa publicznego? Zachodzi niemniej drugie 
ważne pytanie, czy w takich wypadkach, jak obecny, 
gdy c. k. prokurator sądu w porozumieniu z C. k. sta- 
rostą powiatowym uznają na podstawie „dłuższego do- 
świadczenia niezbędną potrzebę osadzenia żandarma w 
jakiej miejscowości, w której nieporządki i zbrodnie 
się zagęściły i bezpieczeństwo publiczne się zachwiało, 
pułkownik żandarinerjj ma prawo uchylić ich zarzą- 
dzenie z powodów tak błahych jak wskazane, 1 tem 
ich skompromitować w oczach mieszkańców? Nam się 
zdaje, że komeadant żandarmerji winien podlegać wła- 
dzom krajowym i ich spełniać polecenia, a nie może 
wydawać rozkazów przeciwnych ich zarządzeniom. 

Sądzimy przeto, że ck. namieastaictwo pouczy p 
pułkownika żandarmów o właściwem przeznaczeniu 
żandarmerji, a szczególniej o tem, że utrzymanie po- 
rządku i bszpieczeńsiwa publicznego wszędzia jest sto- 
kroć ważniejszą rzeczą, niż najbardziej waorawa słu- 
żbistość, od Której zostawiony sum sobie żandarm 
mógłby zdaniem jego odwyknąć, l na to przecież 
jest rada, j żeli już o to idzie koniecznie, ponieważ 
wysłanego na stały pobyt żandarma można bądź co 
miesiąc bądź w krótszych ustąpach ozasu zmieniać, i 
tym sposobom zapobiedu, sby nie popadł w opieszałość i 

esłużbistość, Odwołać go sań catkowicie i tem uchy- 
liċ zarządzenie władsy fankcjonnjącej z ramienia rzą- 
du, znaczy tyle 60 okazać, że się nie dba o utrzyma- 
nie bezpieczeństwa publicznego, i że u nas nie ma 
właściwie rzadu, jeżeli jedna władza rządowa może 
bezkarnie drugą z powodów błahej formalności kom- 
promitować. 

Wypadek ten powinienby wskazać sejmowi po 
raz już przeszło tysiączny niezbędną potrzebę zaradze- 
nia w drodze ustawodawczej bezpieczeństwu publiczne- 
mu przez zaprowadzenie wszędzie a szczególniej po 
wsiach sprężystej policji miejscowej, której dotąd nie 
ma migdzie prawie. 
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Korespondencja -polityezng „Dz. Polskióg”. 


Warszawa 10. stycznia, 
Sprawa unicka na Podlasiu przyjęła obrót, jakie- 
SE: góry (BR się było spodziewać. Pisaiem wam, 
óż zh oney tej ściągnięto znaczną ilość wojska z 
wszystkie nę agrosówki; wojskiem tem obsaczono 
wszystkie wsie unickie w Bialskiem i Radzyńskiem i 
zaprowadzono stan wojenny. Całe utrzymanie tej ar- 
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Priefpłatę ! czieszonim przyjmnie. & Powie 
Bióro admioistracji „Dziennike Popi deoti przy 
placu Halickim i Ajencja W. Piątkowskiepo 
plac Katedralny, ws Wiedniu, w Kamburżu, Frank- 
feroa m M, w Serilnie, w Lipsku aapa 
[Bzwajeariej i Wrsoławiu pp. Hassenstein & Vo- 
gler, w Wiaśniu: F. L5b, R. Mosaai w PeZua- 
nlu Kazimierz Neuman biuro anonsów. 

QGgłeszenła przyjmują siy ra opłstą $ ct, od miejsca 
objstości jednego wiersvs drobnym drukiem 
(petit). 

Listy z pienlączz! mai; być prsesyłane franco do 
AQqministrach „Dziennika Polskiego*.—Listy rekla- 
macyjne nie uwiecrstowane nie podlegają opw: e 


Manuszrypiów Redakcja nie zwraca. 


mji spadło na nieszczęśliwa ludność, a załatwiano je 
w drodze rekwizycji. Zabierano więc włościanom by- 
dło, drób, jarzyny i wszelkie inne produkta; wsie by- 
ły otoczone wojskiem i nikomu przez cały czas tego 
stanu nie wolno było wyprowadzać lub sprzedawać do- 
bytku. 7 

Prócz tego nakładano na wsie przy jakiejkolwiek 
bądź sposobności jednorazowe kontrybucje. Ż dziwną 
wytrwałością i uległością czynili unici zadość wszel- 
kim rozkazom i wymaganiom wojska; żaden objaw o- 
poru, ani gwałtu nie miał miejsca w ciągu całej prze- 
ciw nim kampanji; za wyjątek tylko możnaby uważać 
za z% granicę wsi narzucanych im przez rząd 
popów. 

Mimo takiej uległości ze strony ludu, dowódcy 
wojskowi kierujący kampanją dopuszesali się niesły- 
chanych znęcań i nadużyć ; rózgi w ciągłem! były u- 
życiu, a każdy z oficerów pragnął okrucieństwem prze- 
ścignąć innych, aby zdobyć ordery w tej zaszczytnej 
wojnie z bezbronnymi. 

Mnóstwo włościan uważanych za uporczywszych 
wysłano ba Sybir. Innych zaś osadzono w bialskiem i 
siedleckiem więzieniu. 

Nakoniec struna, którą tak wyciągano, pękła, 
Lud, któremu zabrano wszelkie zapasy i pozbawiony 
środków do życia, doprowadzony został do rozpaczy. 
Wysyłane kilkakrotnie do Kotzebuego deputacje i 
prośby o zmiłowanie, nie odniosły żadnego skutku, 
Kotzebue bowiem od całej sprawy umył ręce; wypra- 
wą kierował ataman kosacki, jenerał Fomin i gnber- 
nator siedlecki, Gromeka, którzy stale podczas kam- 
pauji rezydowali w Białej. Wreszcie lud uległ, przy- 
jał wszystkie narzucone mu propozycje i spełnił roz- 
kas wysłania deputacji do Petersburgu. Tak się za- 
kończył w chwili obecnej ten smutny, iście ścednio- 
wieczny dramat, Czy sprawa już załatwioną została? 
przyszłość pokaże. 
Przed kilku dniami powróciły na dawne stanowi- 
ska wojska z tej więkopomnej kampauji. Byłem wła- 
snie oDeeny w jednem z miast prowincjonalnych w chwili, 
gdy przyszła kwaterująca w niem zwykle stale część 
tych bohaterów, z wyprawy na unitów. Wszyscy ofi- 
cerowie byli tryumfujący; rozpowiadali z chlubą o swo- 
ich czynach haniebnych, jekby o jakiem bohaterstwie, 
Często doprawdy słuszme przychodzi nam zadać sobie 
pytanie, czy w istcie wisk uasz ma prawo nosić na 
sobie te znamiona postępu, w jakie go przystrojono?! 


Poznań 9. stycznia. 

Dzisiejszy Orędownik, wspominając o bwieżo wy- 
szłej broszurze: „Die Nationalitatsfrage der polnischen 
Bevólkerung im preussischen Staata*, o której pisa- 
łem jw ostatnim liście, a wydanej bezimiennie, 
mienia jako jej autora posła p. Ignacego Łyskowskie- 
go z Mileszew, który też ma być rzeczywiście auto- 
rem tej broszury, jak się domyślają. Jeśli jednak sza- 
nowny poseł nazwiska swego na swej pracy nie wy- 
raził, to mie rozumiemy powodu, dla którego to cz hi 
Orgdownik saledwie w parę dni po wyjściu brotam 
i zanim jeszcze dostała się w szersze koła cz telni- 
ków. Gdyby to było z wolą p. I, Łyłkowikiazo ta 
znalazłby do tego inną drogę i inne pisma, a nie to 
które w cennej publikacji tej nie znajduje nic innego 
uwagi godnego, nad wytknięcie szanownemu autorowi 
wyrażenia, „że na ultramontanizmie ciąży znaczna 
część winy nieszczęścia narodu polskiego.“ Szano- 
wneinu posłowi należy się uznanie, że w chwili, gdy 
ultramontanizm chciałby sobie przywłaszczyć hegemo- 
nię w społeczeństwie naszem, wypowiada wobec Niem- 
ców jasno, iż „Polacy dalecy są od rzucenia się w 
objęcia ultramontanizmu*, a jeśli klerykalny Orędo- 
tonik chce przez wyjawienie imienia p. I. Łyskowskie. 
89, Jako autora owej broszury, podkopać może zaufa- 
PK. do tego gorliwego obrońcy praw naró- 
dh e polskiej w Prusach Zachodnich, to partja na- 
ma w tej denuncjacji nowy dowód, że w wal- 

ce z ultramontanami naszymi wcale nie godzi się 
psktować, ale bezwzględnie i stanowcze od gospoda- 
rowania naszego narodowego usunąć ich należy, jeśli 


stępiłe, spoglądała us Petra g 


oczach f... wyrazem wyrzutu w 


Peona je bez odpowie- 
edynie uwadze, że — zape- 
wne — z ogó nego wychodząc punktu, se 4 o 
do gustu przypadać mo- 
płytkiej, o siejbie pod 
° tym podobnych wielce in- 


iety odeszły. Pułkownik 


; ) samowtór, milczeli troj 
chę, wreszcie stary miczenię Przerwał. f 


= Przyszedłem Je ta do wag, panie pułkowniku, 
— słowa jego — AR po to tylko, ażeby s wami sa 
stołem posiedzieć. prowadzą mnie w progi wasze 
co inkBĘO:" Choi ym z WAMI, ną fundamencie tegt 
co Moskale powiadają, że „um choroszo a dwa ł 


pomówić... od 
SA owszem... — rzekł Szurni dając od- 
powiedsi svroje) Acah półlokcewatonia. Ja od pomó- 


wienia nis odbiegam... ł 

zk pond: ią bym Wsęlędem gościa tego, 
którege nam Cai, ś_aje wę, Me pan Bóg... 

— Względem tego?... uh ?.., —sapytał pułkownik 
tonem wahania się. 

— Moskala... 

== Na ve 

— Przybycie jego nie jest bez Kozery... 

m Przysłał g0 Car... Mor 

— Wiem 0 tem... — ocpert stary __ į gdyby nie 
to, to eóżby tam kogo mógł obchodzić Sosik w 
Starodubiu jeden więcej, chociażby Moskal, byle nie 
zbój, ani złodziej... Dla tego jednak właśnie, że on od 
cara, to pomówić © nim warto... f 

Pułkownik oczy spuścił i milczał, Mina jego była 
miną, jaką miewają ludzie, przy których toczy się roz- 
mowa o winie jakiejś, do której się oni poczuwają. 
Petro prawił dalej: 

— Moskwa coraz to bardziej w garść nas bierze, 
coraz nam zaręczonych układami swobód ujmuje, od 
góry zaczynając... Bije najprzód w głowę, w hetmana, 
tak że na prawdę zapytać się godzi: czy imy hetma- 
na mamy ?... 7 


— m 
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Ta Mamyż przecie... Skoropadzki... wtrącił Szur- 
niawa. m4] "8" 

— Malowany... ustawicznie w Peterat a 
czasem jakiś Weliaminów, jakiś Rumianców gospoda. 
rzą u nas niby gęsi szare, ściągają Moskali, rosdają im 
dobra, kniaź Menszczikow stanie się dalej panem 
Ukrainy całej... Tam, u góry, gdzieby stać powinien 
wybrany wolnemi głosami hetman, gdzie jeno tknij 
wszędzie, jeżeli nie Moakal, to od Moskala gorszy T 
rekińczyk.. Nakładają podatki, sądza, rządzą, wypro- 
wadsają naród tysiącami... Opanowali hetmaństwo i 
z góry spuszczać się już zaczynają niżej... Po hetma- 
nie kolej na pułkowników... Ten carski wysłanioę nie 
w innym przybył celu, jeno po to, ażeby was, jaśnio 
wielmożny panie pułkowniku za łeb wziąć... 

Wyrazy ostatnie wymówił s akeentem nabrzmia- 
łym intencją. 

Szurniawa milczał. Brwiam: tylko ruszał. 

„, — Uhm... to jasne jak słońoe... Ślepy jeno tego 
nie widzi... 

Zamilkł i czekać się zdawał na objekcję. Zamiast 
objekcji jsdnak doczekał się zapytania. 

Jest-że na to rada i jaka?... 

— Jest, albo raczej, byłaby, znalazłaby się, gdy- 
by się znalazło pułkowników kilku , którsyby petrze- 
by narodu pojmując, porozumieć się względem tako- 
wych zechcieli,,, 


— l spisek zawiązali ?.. — podchwycił Szurnia. 
wą z naciskiem, tonem półpytającym. 

— Spisek ?.. — odparł Petro i ramionami wzru- 
szył, — Spisek, zapewne... w takim zwłaszcza razie, 


jeżeliby się pomiędzy ludźmi, coby sebie słowo praco- 
wać dla narodu dali, znalazł papla, któryby się tem 
na rynku chwalił... Pułkownicy jednak... 4 
. — Dlaczegoż to na pułkowników tylko ten obo- 
wiązek zwalacie ?,.. — przerwał Szurniawa. 
-— Dlatego ?... — zaczął Petro. 
— Dlatego... — podchwycił pułkownik tonem, 
w którym się półgniewny przebijał akcent — ażeby 
ich na sztych wystawić, ażeby palcami ich pieczone 
z gorącego prysku wyciągać gruszki... Nie, Petro... 
już hodi... (7 Mazepę wóz się r:haczył i wstccn się 
| ~ Pote stażoi... Teraz iuż ma . 


RATA A POK POWT 2 


. wewt'trsna jedność i spokój w społeczeństwie naszem 
mają być przywrócone. 

Najówicznzem zdarseniem w naszem mieście jest 
gwisięcie wyduwuictwa Ogniska, które założone 1go 
kwictuia r. z. wychodziło aż do 1. października r. z. 
trzy razy w tygodnia, a następnie przeszedłszy pod 
red.kcję p. Stanisiawa Sczanieckiego wychodziło co- 
dziennie. Pismo to, przeznaczone głównie dla warstw 
niższych i średnich, obrało sobie kierunek ściale kształ- 
cący w duchu postępowym i wierne programowi temu 
traktowało sprawy polityczne z umiarkowaniem, strze- 
gcom sio zarówno wszelkiej wsteczności, jakotak nie- 
wczesnych objawów skrajnej wolaomyślaości. Sprawę 
religii i kobsioła oddzieliło stanowczo od sprawy spo- 
łecznej i narodowej. Ztąd w artykułach jego nie zua- 
chedai sią w całym ich szeregu nigdzie nawet słowo 
Bóg i religia, tudzież nasz kościół. Wszelako 
bacząc na jedność i łączność narodowa, nie stawało w 
obecnej walue kościelno politycznej po stronie rządu i 
wystapiło z godoością przeciw t. z. „drogom wyjścia,” . 
proponowaaym nawet przez pewną część niższego du- ; 
chowieństwa, a mogącym jedynie prowadzić do nowe- : 
go rozbicia i narodowego osłabienia. W przedmiocie . 
wielkiej polityki naszej oświadczyło się również wy- ; 
razio przeciw manifestacyjnej polityce „zbliżenia się 
do Rosaji,* uważając, jak wypowiedziało w pożegnal- 
nem słowie do czytelników, „że w obecnej porze nie 
szammotania się wysilające i ami Wsteczna, ani też kon 
apiratorska polityka — ocalić mogą życie narodowe w 
szczupłym edłamio Polski pod zaborem pruskim, lecz 
jedynie skrzętna i umiejętna praca.“ Zgodnie też s 
hasłem: „uauka i spokojna praca!“ usiłowało budzić 
w społeczeństwie naszem życie umysłowe, zaimieszoza- 
jąc w odciakach rozprawy naukowe z różnych dsie- 
dsia praktycznych miauo wicie umiejętności, 

Widzieliśmy też w jego odcinkach naukowe pra- 
ce s pola gospodarstwa i jaorz rolniczego, tu- 
dzież z nauk przyrodniczych, nadsyłane przez ludzi, 
uprawisjącyci z zamiłowania te umiejętności, a nie 
mających sposobności do wystąpienia publicznego z 
wemi pracami, przy braku fachowych pism 1 umie- 
jętnego bodźca. Naukowy rozwój w kierunku prakty- 
cznym ponr'si u nas ciężką stratę przez zwinięcie z 
Ogniska. Pismo to skonało, nie znalazłszy w rozbitem 
i rozgorączkowknem społeczeństwio naszem dostate- 
cznego poparcia. > i 

Wielkie wrażenie wywołał tutaj końcowy pz | 
odezwy, zamykającej Ognisko, potępiający w ostryc 
slowach „politykę raaaifsstowania Byrzpatyj nassych 
dla rządu moskierskiego, zagajoną przez motorów — 
mających, wadług własnego ich zeznania , na celu je- 
dynie zysk osobisty pszes zrobienie karjery w słu- 
żbie moskiewskiego rządu.“ Dsisiejssy Dziennik Posn. 
żąda wyjaśnienia tych słów. Ciekawi jesteśiay, 00 ed- 

powiedzą rzucający tak miało powyższe twierdzenie. 
l Pożądanemby było, aby to nagle jawiące się u nas 
widmo polityki „ałliżenia sią do Rossji* odsłonięte 
być mogło — widmo, które rzeczywiście: Tu stra- 
szy! 
iniki tutejsze zamieściły dokładne sprawo- 
zdanie s ostatniege walnego aebramia Tewarzystwa 
f przyjaciół nauk, dla tego pominąłem je w mojej osta- 
| tniej kerespondeacji. Wystarałem się o cyfry staau 
majątkowego Towarzystwa, i takowe przesyłam. Mia- 
, nowicie posiada Towarzystwo funduszu żelaznego w 
listach zastawnych 6600 tal. Doshód bisżący od 1869 
r. wynosił 5504 tal. 18 ebr, i 1 fg., z czego wydano 
' w tymże czasie na cele maukowe i koszta administra- 
cyjne 5118 tal. 17 sbr. 4 fg. Remanent w kasie wy- 
nosił do ostatniego walnego zebrania 675 tal. 6 sbr. 


eemi , a, : 
iine m Hu R LE nn" OPAT. Po R 04 odj 


Sprawy zagraniczne. 


Moskwa. Do Czasu piszą s Petersburga: Wy- 
jąwszy uroczysteśei urzędowe, car jest niewidzialny i 
niedostępay ; humer jak najgorazy, gniewa się na 
wszystkich i ze wszystkiego niekontent. Nie daje się 
nawet widzieć, w takiej czuje się irrytacji, Stan ten 
pochodzi jak mówią, z raportów otrzymanych e zabu - 
rzeniach w Chełmskiem i e konspiracjach nihiliste- 
wakich. Jest może także w tem uspesobieniu coś 
cherobliwego. Lekarze upatrują w oesarzu stan wy- 
cieńczeny i nerwowy, słowera stan — wymagający jak 
] najzupełniejszego epoczyaku. Obiegają także pogłeski 
' e nowej fantazji tego rodzaju, że nieliczenie się s si- 
lami może stać się szkodliwom dla człowieka w tym 
wieku, w jakim jest car, ma on bowiem 58 lat. Leos 
odrzucając wszelkie pogłoski, prawdopodobniejssonm 
jest, że historja w. księcia Mikołaja Konstantynowicsa 
przyczyniła się najwięcej de sprowadzenia tego uspo- 
sobienia. Młedy książę bowiem miał tę Amiałeść , że 
oświadczył, iè de tege kroku posunąć się musiał, al- 
bowiem nie oddano mu tege, co mu się według ała- 
szności należałe. Sprawa jego jak wiadomo, skończona 
akazem, który domyśleć się łatwo, jak wiele cara ko- 
sztować musiał. = Ja ME 

Francja. Doniesienia s Francji ograniczają 819 
dziś na domysłach jedynie, które podaje korespondent 
paryski do Indćp. Belje. Według tegoż utworzenie 
gabinetu przez Breglie'go ma być zapewnione. Do ao- 


l gi — Racja wasza, panie pułkewniku.. — odrzekł 

Petro zpokojnie. — Nie ma oe... nie ma więc i gadać 
o czem... Uważam sobie jednak za obewiązek sumie- 
nia powiedzieć te jeszcze tylko: storeżił'sia, jaśnie wiel- 
motny pane... stereżił sia... 

Przy ostatnich słowach, stary pslecdo góry podniósł 
i, patrząc pułkownikewi w oczy, głową kiwał, 

— Sterekił sia.. dodał po raz trzeci. Mozkala nie 
przemądrujecie.. Ote moje słowo ostatnie... Jeżeliby 
wam kiedy Pietre potrrebnym był na co, wiecie, 
gdsie go szukać... Jak was więcej ani nachedsić , smi 
tek wam przeszkadzać bądzie. Zdrawstwowiejte , pane 
poukownyku,.. 

Wstając s dywanu, zakaszlał się, laskę de raki 
wziął i, zmiersając ku pregewi, nawrócił sią jeszcze do 
drawi bocznych, przez które głosem podniesionym 
następujące rzucił wyrazy: 

— A! jaśnie wielmożna |... edchedzę , a edejść 
nie chciałbym, bez pożegnania z wami, i bem spojrze- 
nia na moją nawistkę... 

We drzwiach ukazała się pułkowzikewa, z u- 
śmiechem i z dobrem na ustach słowem. Zegnała: „de 
rychłege sobaczyska*. 

— Oji.. — starz re to — do rychłego ?.., 

— Nie odchodsicie przecie w daleką strenę... 

— I w niedsleką i w daieką, to zależy od tego, 

k się wara przedstawia strona moja... A przytem — 
dał s żartobliweści akcentem — atary, gdy próg, 
@syj odchodząc, przestępuje, to sawaze bezpieczniej 
i Qogzać go na wieki... - 
r — At, co też wam panie Petro w głowie!... 

—W głowie mi to, ażebym powrotu syna do. 
egokał, a w puwrocie jego pociechę znalazł... Zeguaj- 
eie, jaśnie wielmeżna pani, żegnajcie, pasie pułko- | 
wa.ku i powiedzcie ed dziada doczce waszej dobre. 
ałow:.. Zegnajcie mi, państwo jaśniewielmożne. 

z . (C. d. n.) 


- 


- wego tego gabinetu wejda, Dócazas, Depeyre, Grivart, : (Ch.) Wiedeń 12. stycania. (Siódmy 
Cissey, M thieu Bodet i Auduffret Paequier, który to ? 
ostatni objąłby teke spraw wewnętrznych. Z pierwo- į 
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tnej kombinacji wykluczono pana Fourtou, ponieważ 
w Tazie rozwiązania Zgromadzenia narodowego i no 
wych wyborów, obawiano się wciągać żywioły bona- 
partyatowskie. . 

Do obrad nad ustawami konstytucyjnemi przygo- 
tował się lewy średek i porozumiał w tym dachu, by 
przyjąwszy artykuł I. projektu Ventsyona, dodać do 
niego poprawki w myśl projektu Dufaure'a, które 
większy przycisk kładą na organizację „rządu repu- 
bliki- francuskiej.“ Projekt Ventayona, jest to ten sam, 
który został opracowany zessłego roku przez komisję 
trzydziestu i nazwany imieniem sprawozdawcy. 

Niemcy. W parlamencie niemieckim toczą się 
obrady nad ustawą 0 ślubach cywilnych. W ciągu 
pierwszego czytania ustawy, zabierał głos bawarski 
minister sprawiedliwości Fäaatle i podnonł, że nowa 
ustawa nie narusza bynajmniej konkordatn z Rzymem. 

Niedogodności zawierania małżeństw w Bawarii, 
mogą być usunięte tylko uregulowaniem i oznaczeniem 
ścisłych granic pomiedzy państwom a kościołem. 

H iszpanja. Walencji przyjmują nowego 


| króla hiszpańskiego Alfonsa, który ztamiąd udaje się 


wprost do Madrytu — a tymozasem bandy  karlisto- 
wskie zbliżają się aż pod mury prawie miasta, w któ- 
rem zgotowano przyjęcie młodemu królewiczewi. Tym- 
czasem także kusynek królewski a kilkpletni preten- 
dent do tronu, Karlos, wydał proklamację, uskarżającą 
się Ba kuzynka młodszego, który ubiegł go do tronu. 
Gani dalej ostro, iż zasada monarchiczna ssuka pore- 
sumienia z meżami eserwonej rewołacji itp. W kok- 
on przysięga na Boga żywego, że stłumi reweluoję, 
gdyż sam Bóg powołał go do tego; a chorągiew, któ- 
ra jest symbolem zbawcy świata, utrzyma niosplamio- 
Bą itp. niedorzocznobci. 


Proces Offenheima. 


(Ch) Wiedeń 11. styczaia. (Dokończenie szóstego 
dnia rozprawy). Na zarzut VIL, sformułowany przez 
prokuratorję z tego, że Owonasia 550.00 guld. nad. 
płaty wyrachewanej Brasseyowi z tytułu laji A. prze- 
kazał na rachunek linji Ba odpowiada obżałowasy, 
że poprostu nie pojmuje tego zarzutu, Rzecz się bə- 
wiem miała tak: Brassey (który ab. był obowiązaay 
liają 4. wybudewać z góry umówioną ryczałtową 
kwetę) z» nadzw yżkowe roboty (zkąd nadzwyż- 
kowe roboij, skoro nawet linji nis dokończył) łn 
dał od towarzystwa 1.260.009 guld. Jeneralaei dyrek- 
cji powiodłe się zredukować tę sumę ma 890.000, i 
Brassey przystał na nią. Gdy tedy przyszła na stół 
sprawa budowy kolei Czernie wce-Suczawa, powiedzia- 
łem do Brasseya, teraa nadeszła chwila, że pan mi 
musisz dać na rzecz towarzystwa dalszy Bt z owej 
prstensji, tak aby się 
długich rokewaniach Brassey przystał na to, ale pod 
warunkiem, że mu na konto budowy bądzie daną za- 
li: zka 850.000 guld., aby miał gotówkę „aa rozpoczę 
cie robót*. I taż się stało. Z tego faktu oskarżenia 
dedukuje zarzut oszustwa, twierdząc, że ugoda ta by- 
ła tylke pozorną, bo w tę zaliczkę wliczono także już 
owe 550.000 guid., i tym spesobem ostataią kwotę s 
rachumkn linji A. przewalono na linję B., krzywdząc 
o tę kwotę akcjonarjuszów liaji Czeruiowce - Suczawa. 
Tymczasem linja ta nie ma nawet akcjenarjuszów, bo 
była budewaną fumduszami, sebranemi s priorytetów. 
Nie może być tedy mowy o pokrzywdzenin akcjona- 
rjuszów, Obżałewany twierdzi, że Brasseyowi sa liaję 
4. mależała się nadpłata, bo wybudował nad obowią- 
zek dworzec we Liwowiej, który pierwotnie nie miał 
być boduwany. Są prsy inaych kolejach przykłady, 
że mimo ugody ryczałtowej dawano nadpłaty: przy 
kelei koszycko Bopumińskiej wynosiła kwota ryczeł- 
towa za budowę 36 miljonów, a nadpłacono przodsię- 
biercom 4,600.000 guld. Przy kelei Graz: Raba nadpła- 
come 1.500.000 za 

Tłumacząc się dalej, obżałowany używa porównań: 
„Krawcowi należy się od pana prezydenta pewna kwo- 
ta, on prosi pana O dalszą robotę „ à pan mu na to: 


dobrze, upuść mi 


z dotychczasowej pretensji 50 guld., 
a dam cì robotę nową; krawiec przystaje, i tylko 
prosi, aby mu p. prezydent przy teraźniejszych kiep- 
akich czasach dał zaliczkę 100 guld, Nie nądzę byb 


pam s tege powedn obwinił krawca o oszustwe. (We- 
sołość). 

Prokurator nazywa takie tłumaczenie się „lasciY, 
i z tego powedu przychodzi do wybuchu rozdrażnie” 
nia s obu stren, tak, że na prośbę Ofenheima prze- 
rwano rozprawę, 

Punktu VI. eskarżenia mie po è 
wany. Zarzuosją mu ukrzywdzenie akojonarjuszów z 


tę 50.000 guld. swolnił Bras- 
powodu tego, ke za kwotę a potrzeb ruchu w pier. 


twarciu linji A, Pre- 


jmuje także ebżało- 


soya od obowiązku destarczenI 
wszych trzech miesiącach po © i 
kurster utrzymuje, že kwota ta była za małą, a nad- 
to mylnie została zaksiążkowana: Oteahoim broniąc 
się, twierdzi, że pierworaie kwota Potrzebna na po- 
trzeby ruchu w tych trzech miesiącach obiiczoną zo- 
stała przez departament techniczny ną 97.000, ale 
wstawione tam mylnie 28.000 guld. Ra Bzuter. Po 
zrektyfikowaniu, gdy Strapp imieniem Brasseya sa- 
proponował relutnia, przystałem na 50.000 gald., bo 
faktycsnie wydałem tylko 22.000 guld., a więc ayskE*” 


guld. Co sań do zmyls% 


tem dla Towarzystwa 28. ylas 


go książkowania, te je na to żadnego nie mi 
ływu. : 
ii "Pro s. Jakimże sposobem Ziffor obliozejso ojj" 5 
trzymiesięcsnych potrzeb ruchu, mógł “t Ę 
28.000 guld. na wielo? 
Off. Nie był w położeniu oeenić 
kaośó kontraktu. Buchhalterja by?* nieta na kento 
wzmiankowana słussnie sostała i materjałowych, 


Towarzystwa, a nie na konto 85 t 
Zresztą gdyby źle zaksiążkowaw "Pro aew oN 


fzadowa pan zly prowadzone; rachuaki wszy- 


należycie dono- 
debrą i kweęta 


khalterj lnie P, : 
E Tiaj e p> w g” za „Ts6czy usu- 
wają się z ped mesos“ ooo! publicznej. O ff. 


: u dow om 
W iuteresio madzore Y3ACOWego Muszę protestować 
przeciwko wystawiania takiego świadectwa ubóstwa 
d raadowy™m. ń - 
wła Puli V. aktu oskarżenia zarzuca Ofenheimowi, 
że za pown*m skonto Przejął od Brasseya we własny 
zarsąd Btaviunia budynków i sprawienie parku kole- 


jowego, prayczem przez komisarza rewizyjnego Sterna ! 


wprowadził w błąd walne sgromadzenie. Oświadczył 
bowiem, że na budynkach oszezędzono 75.000 guid., 
podczas kiedy faktycznie kwota na budowę prelimino- 
wana zostałą przekroczoną o przessło 1 miljon. Ob- 
żałowany tłumaczy sie, że zawiadomienie o OsZCzę- 
dności tyczyło się r. 1866, deficyt zań okazał się do- 
piero w r. 1867, a w to wchodziły już nadwyżkowe 
koszta dworca lwowskiego : rozszerzenie warstutów 
stanisławowskich, = Kal 

Prezyd. przedstawia mu, że komisja policyjno- 
techuiczne właśnis co do tych badynków wytykały 

jele niedostatków. i 


AZ pre vi 


DZIENNIK POLSKI 


z 
zredukewała na 340.0)0. Po | 


ukoń.z0no o godz. 9. wieczoręm , jntro * 
ZE a = ać ~ 
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mierz wł. dóbr Kulawa, 15) Sternbach Jakób wł. do 
, 16) Stroh Eijass handlarz drsewa, 17) Fidkało iż 
peas. oficer, 18) Nierenstein Józef komisant, 19) Światay. 
ski Wiktor wł. demu, 20) Kempner Władysław wł. domu, 
21) Leitner Adolf kominiarz, 22) Hr. Komorewski Adam 
wl dóbr Konotopy, 23) Bardach Mayer wł, domu, 24) 
Dworski Wilhalm rękawicznik, 25) Popowiez Fik 
kupiec, 26) Jakubowski Adam rzeźaik, 27) Dr, Berliner 
Henryk adwokat, 28) Schefer Wincenty wł. domu, 29) 
Aleksandrawicz Jósef wł. domu, 30) Schellenberg Augnrt 
kupiec, 31) Rosiński Karol dyrektor kopalń węg., 39) 
Karkowski Jaljan wł. domu, 33) Wiszniewski Franc. àe- 
styl. wódki, 34) Dr. Starzewski Henryk adwokat, Sb) 
Beger Izaak włeściciel domu, 36) Pleśniak Wejciech 
stolarz. 

Zastępey: 1) Dr. Benaluk Jan wł. demu, 2) Dr. 
Buko Władyzław adwokat, 3) Dr, Gryziecki Feliks pro- 
fesor , 4) Dr. Bkałkowski Władysław lekarz, 5) Caliga 
Karol wł. doma, 6) Lazarns Isaak, zajazd utrzym., 7) 
Konn Leen wł. domu, 8) Hoffmana Maurycy wł. domu, 
9) Jarstólski Jan wł. domu. 

Dr. Ludwik Wolski, adwokat i były poseł 
na sejm krajowy, przeniósł kaucelarję swoją do Wie- 
dnia. Śnutny to objaw, jeżeli ludzie, którzy zajmowali 
wybitnicjsze sianewiska, opuszczają kraj i przenoszą cię 
między Niemców, by tam szukać karjery. A tutaj tyle 
rąk do praęy potr-aba. O't et Wiedeń lenie! s 


dzień roz- 
prawy). Kontynując tłumaczenie swoje na zarzut V. 
(patrz wosorajsze posiedzenie), opowiada obżałowaay, 
że gdy komitet rady zawiadowczej uchwalił przyjęcie j 
ofert fabrykantów auatrjackich na dostawę parku ma- 
ohin i wagonów, fabrykanci Sisgl i Riaghofer ofiwre- | 
wali mu (Offsabeimewi) 3 proc. prowisji za fatygę i 
przesadzenie tej sprawy w radzie sawiadowczej. Za- | 
wiadomiłem e tem radę zawiadowczą, a ta w mejej 
nieobseności uchwaliła przyznać maie te 8 proc. 
j 


nagrodę moich sumieanych sabicgów, ale pod warun- 
kiem, że s kwoty tej opędzę znaczne koszta „przed- 
wstępne* sprawienia parku, « nie były one małe, 
trzeba było bowiem wyrabiać modele itp. 

Nie mieliśmy wówczss inżyniera mechanika i mu- 
sielikmy opłacać wypożyczonych inżynierów od kolei 
Karola Ludwika i kolei połudaiowej. Uchwała zapadła 
na radzie zawiadowczej d. 23. września, w protoko- 
łach o niej dla tego nie me wzmianki, ponieważ by- 
łoby było niewłaśoiwością takie rzeczy notować, lecz 
e nich lada urzędnik niższy wiedział, W kontraktach 
z fubrykuntami zań wymowa tej 8 potowej prowizji 
była na rsecz Towarzystwa. W przyjęciu tej prowizji 
nie widzę nic osobliwego — wszyscy tak robią. 

Szkoda tylko, że w śledztwie Offenhsim inaczej 
opowiadał ten fakt, wyłuszczając, że dopiero po sa- 
warciu kontraktów zaproponowali mu fabrykanci 3 | 
proc. prowizji, i że nie rada zawiadowcza, ale komi- | Na medal pamiątkowy dla uczczenia po- 
tet jej przyznał mu tę prowizję. Obżało wany tłu | mordowanych włościac Rusnów ua Podlasiu i w Lubel- 
maczy tę sprzeczność zmięszaziem podczas śledztwa | skism, złożyły przedpłatę następujące esoby: za pośredni- 
pod wpływem nagłego aresztowania, iako lapsus lin- | etwem p. L. Bochenka w Krakowie: A. B., L. B., Leon- 
guae. Prezyd. Konstatuje, że zeznanie to w śledztwie į tyna B., M. B., W. B. po 1 medalu 8 sł.; p. Władysława 
u-zynione nastąpiło w 15 dai po uwięzieniu, a więc ; Gołębiowska z Przemyśla 3 m. 15 zł.; xa pośrednictwem 
obżałowany miał czas namyślić się. dr. Tadeusza Żalńskiego: Eranciszek Nahlik z Przemyśla, 

Pokazuje się dalej, że cony dostarczanych maszyn | Ar. Ignacy Frankowski notarjnss, dr. Hieronim Tarczyński 
były takie, iż nie 3 ale 5 pre. prowisji wypadało. | apiekarx po 1 m. 3 sl; Nadbużanin 3 rabla (4 zł. 56 e.), 
Rughofer umarł już, ale Sigl zeznaje wyraźaie, że | Józef Witwicki, Bolesław Kaplński po 1 m. 3 z}, Jan 
żadnej panu prowizji nie proponował, lecz dopiero | Daakowicz a Bnłza 1 zł. Ogółem 16 medali 48 sł. aa 
później pan sam żądałeś jej od niego, i on upukcił : posrredniemi 309 medali. — Lwów 13, stycznia 1875.— 
3 pre. wyraźnie „tylko dla Towarzystwa”. Osk. o- I Alfred Młockt. ul. Pańska 1. 3. 
świudcza ma to, że chyba Sigl sobie nie przypomina, ; Lwowsko-galicyjski narodek, dsiwny s0- 
lub chciał mnie oszczędzać. Prezyd. Oszczędzać pa | bie zaiste. Wiele prawi o patrjotyzmie, a nie stara się © 
na widocznie nie chciał, albowiem nie wzywany ge- | to w'ale, by mówić poprawnie pe polsku. Błędy rażące 
znał, zeń go pan przy maszynach systemu Halla o- | za k-żdeom słowom usłyszeć można. Np. Byli'insze ko- 
szukał. Osk, Zastrzegam się przeciwko temu. biety widziałem pięknych panien, pożycz mi twój 

Z dalszej dyskusji wynika, że podług zeznań Gi- | cyzeryk, ja to me wiem itd. Nic łatwiejszego, jak po- 
skry ową 3 pret. prowizję nie Riaghofor ale Towarzy- | zbyć się tej okrevnej przywary. Niech tylko Lwowianig 
stwo kolei rządowej dawało. Co de zujść dotyczą. | sgodzą sig ua tc, że sarozumiałość niemniej miemiłym jest 
cych w Radzie zawiadowczej, to Głskra, Pietruski i | błędem, jak kaluczenie ojczystego języka. Dziś niebezpie- 
Burkewski nic nie wiedzą o mriemanej uchwale, Se. | czvie poprawić Lwowianina, choćby mawet przyjaciela, be 
pieha twierdzi, że była o tem mewa, Krasieki nato- | resgniewa się sa to, poczytująs życzliwą nwxgę za obrazę 
miast znowu nic nie wie. (Zdaje się, ża kwota s tej | sobie wyTządzokĄ, alo kiedyś meie pozwolić raczą, aby 
prowizji wynikła przyszła do podziału także pomiędzy | ich osoby język polski dokładnie znające, chroniły od błę- 
członków Rady zawiadowczej, a członków jej — eie- dów, poprawialy pomyłki. 
roty — nie mając sposobaości do porozumienia siy s* f Dyrekcja centralnego Towarzystwa stenografów 
sobą, popadli w sprzeczność zo soba; Red) Trzeba i | podaje do publicznej wiadomości, że bezpłatna nauka ste- 
to wiedzieć, że akt dotyczący wypłaty Off:nbsimowi | nogrefji, prse"WA=a z powedu ówiąt, rozpoczyna się w ek. 
42.000 (iako suma 3 pre. prowisji) został przez Offon- | II. gimnazjum na Szkarpach na nowo w sobotę 16. sty- 
herma spalony, Tak twierdzi Liskowetz. Oskarżo. | czaia, 8 to: kurs praktyczny od 6—7 godziny wieczór, a 
ny odpowiada, że to halueynacja Liskowetza, Akt | kurs początkowy od 7, do 8. godziny wieczór. W tych 
ten, jeżeli go nie ma, masiat chyba znikuąć pęd ad- | "970b Rodrinach odbywsć się Dędzie nngka i ce środy. 
miaistracją sekwestra, jak się to stało g inny m aktem f- Urzędnicy magistratualni askarżają się na 
który się następnie znalazł. „| 5ospodaczą biura finansuwogo Magistratu z powodu niedo- 

Pres. Ale tea drugi skt, dotyczący asygnacji sterczenia im drzewa opałowego. Urzędnikom bowięm ed- 
42.000 dia pana, nie znalazł się, a nuikaął nie bez i niagaję s pensji ma drsewe, 4 ci zmuszeni są kupować w 
kozery, ponieważ mógł rzució Światło næ podstępne | sklepikach codziennie. Droga jest dubra, wigo przywóz nie 
działanie pańskie w tej sprawie, aby wyłudzić pienią- | powiniem huń trndny 
dze. Jakim nposobem tłnmaczysz pen sniknięcie tych Kuchnia ludowa izraelicka weszła w ży- 
aktów? O sk. Liskowetz prowadził tajny protokół bar- j sie ed dnia 10. bm. i umieszczoną Zuslałą przy ulicy Bw. 
dzo fuszersko (schlenderisch), i papiery zabierał do Stanisława ped |. 6. Pierwszego duia korzystało z niej e- 
domu; część tych papierów znaleziono hp. w pemie- | sób 183, drugiego 567, trzeciego 340. Przewodniezącymi 
szkaniu zmarłego ursędnika Biitermana, część znalazł | komitetu są J. S. Natausohn rabin, dr Bernard Löwenstein 
m sekretarz; tati wydałem, brakuje tylke tego | kaznodzieja i dr Jun Frisd dyrektor banku. Komitet skła- 
jednego. Prez. Pokazuje 53%» że modele kosztowały f da się prósz Dowyższych z 15 exionków, próez tego asynne 
tylko 650 guld., których Pan mawet nie sapisgłej, | są panie, których w pierwszych już dniach 12 brało esgyn- 
Osk. To się odaosi do innych modelów , daleko pó. | ny "asiat w tem chwalebnem przedsięwsięcin. Jeżeli zwa- 
źniejssych. Z romaneracji K E obdzieliłera u- | ŻYMY! jakie przesądy panują szozególniej w nbożsazej klasis 
rzędników. Sam Liskowetz otrzymał 2.000 gald, żydostwa 6o do trefargo jadła, wie będziemy się dziwić, 

Prokuraro" Naczelnik warstatów w Stanisła- ii meterowie mnsieli dać tej sprawie onohẹ wyznaniewą. 
wowie Elsner skarżył się, że nie miał modelów. Osk. | CSYDY jednak nie było na orasie, aby się zawiązał komi- 
Ja dostarczyłe” modelów tylko dla liwerantów, sle | tet de ntwerzenis kuchni ludowej dla ubo gich w 

tatów. Te ostatnie Towarzystwo samo do- | ogóle? 
Odosytano szereg aktów i rachanków od- Nieporządek przy licytacji. Woszoruj pod- 


soknych (o jednej części takowych bwiadek Runke ezar licytacji koszrowneści w banku kredytowym, pewien 
zeznał, że SĄ sfałszowane Jub zfingo wane.) Osk. prosi, jegoraeść został pokrzywdzony. Lioytował en złoty zegar: 
aby o to sapytsó Liskowetza. Dalej odozytano proto- ; rak wraz s pownym jrraelitą, i mime ża ofiarował o pięć 
kół tajny O tej prowizji, Nie masz w Bim Wzmianki | contów więcej ma licytowany przedmiot, aniżeli jego kontr- 


lieytater, eddano zegarek rzoezonemn izraelicie. Publiszność 
była tem obnrzoną i objawiła głośno swoje niezadowolę- 
nie. Należałaby przy publicznych licytacjach być uwa- 
REY ażeby uniknąć nieporozumień iuterosowanych 
aa . 

Doniesienia policyjne. Dnia 12. bm. przed 
poładniem pedczas publivznej wysprzedaży w handlu Szwar- 


o żadaym cadeau dla Offenheim2, a wię nie było ża- 
dnego uprawnienia do brania prowizji. Prokurator, 
Fabrykanci zeznali i zapraysięki. że Panu Żadnej pro- 
wizji nie obiecywali. Osk. Co! FaPrzygjęgjj? 

: Tzewod. Nie ES pam EE jest zaprzy- 
siężony (wesołość). Powiem m Pan, dlaczego w ty m. 


tajnym protokole trzy, miejsca i WYskrobane; musis- 


ły one prawita obnie prać nazwiska osób, któ- | ca przyśrzyraano znanego złodzieja Adama Maanra w ehwili 
rym jakiek zaliczki aś czytamy tu: Vorschaas gdy chciał wyciągnąć z kieszeni pewaego porucznika we- 
an....... i nazwiska ów 0 "tg to może maliczki dla | reszck z 14 guld.; złodzieja odprowadzone do policji. — 

verwaltuag” ij" sk, Być może — ja tego | Dnia 11. bm. nad wieczorem wyjęto z wystawy sklepowej 


PP- isałom, : z a 
protokola dy barida 0 się na świadectwo 
eston sprawę odroczono do dsi 4, Wieczerna 

0 o. god do godziny 4. 1 
skończy ostoj kliki z. 10. i była mocno kompromitu- 
jx = Buie ski i Offsuheim-Sapieha ; traktowała bo- 
wie F Najwyższego stopnia sprawę uzyska- 
nia koncesji na linje Zade, P y 


L. Grafa szczotkarza prsy uliey Karola-Ludwika 6 trsepa- 
Czek i 2 większe szczotki; nazajutrz wyśledziła i aressto- 
wała pelieja dwóch młodych włóczęgów jako sprawców tej 
kradsieży; przysmali się oni do winy. — Dnia 12. bm. 
wiocgorem zachorewał magle na uliey Kasimiersowskiej 
Bdmusd Roleader ezeladnik blacharski, a gdy przeeho2a10 
pospieszyli mu na pemoc, nie mógł już mic mów"; odwie- 
jione ge matychmiast de szpitalu. — T-s-s dwie Mojżesz 
Lechner, kilkakretnie za krądsież s4downie karany, ścią- 
gagi ma placu Qołuckow=nin0 z wozu Wojtka Matysa włe- 
Świanina z Kłodną kilka okłetów słomy i choia? z niemi u- 
oiee; dognany przez włościanina złedziej rzucił się na nie- 
go i pobił ge Mota», sam zań zosiawiwssy słomę na pla- 
+ ou uc-kł; w kilka godzi: jednak zostsł przez policję wy- 
| ślodtocy i de sądu odstawiony. — Tegoż duia okołe godz. 
| 4. popełndniu sgubieno na ulicy Zółkiewskiej damski koł- 
j niors tumakowy warteści 80 gld. — Dnia 13. bm. s zana 
; e godz. 7. umarła w skutek zagerzenia Ganowefa Btrandcl, 
K | wdowa pe majerze ansir, i właścicielka trafiki tytoniu o- 
twórca listopadow ego powstania i bok ymachu Bkraibkowskiego; nieboszeska liczyła 75 lat i 
; ; : 'norugałe -d dluższege czesn; sługę je; Katarzynę Warsy- 
pułkownik weajsk polskich | + seką, która w ia, ssmym pokojr uks moeno orsa 
| +, zdcłanc dzięki spiəssnej pomocy lekarskiej, przywrócić 
: ču życia. 
Zrpiski dyecezjalne. Czytamy w Gas. Lw- 
t Do «»minarjów duvaownyeh w Przemyśln przyjęto, mis- 
i nowisie c» seminarjum ebrządku łacińskiego: Cieślińskie= 
' g» Jane Ignacego, Dsedsica Szymona, Gredeckiego Józefa, 
; Llosa Jana, Markowicza Józefa, Patysa Franciszka, Pa- 
mło kiego, Balniowsiiego, Roit- j rskiewioza Jana, Puchalika Michała, Miedieckiego Btani- 


Kronika. 


(d. 14. stycznia) 


+ 


Piotr Wysocki 


wygpaDieć na Sybir 
zmarł? w Warce, w Królestwie Polskiem 
w 78 roku życia 
dnia 7go stycznią 1875- 
Cześć jego pamięci! 


Pp. 
skiego, Hoffmana Kornela i Kulczyekie” ; !av', Toknrskiogo Jóscfa, Walawendora Antoniago, Ziębę 


G© upraszamy o SZłosZENie resultatu rachunków komitetu ; Śtam.:ława i Mikłaszewskiego Michała a do seminarjum 
teatralnego, bo chodzi e rewindykację zanikłych fundn- * =brs gr. kat. Haatycznka Gabryela, Jwasówkę Jana, Ko- 
stów. 3 auta Piotre, Rossetołowicza Wiktora, Balemona Oresta; 
Lawa przysięgłych na najbliższą ka- | siercsifekiego Wiktora i Jasieniekiego Cyprjaua. — Ku. 
Aencję: Giówni przysęgli: 1. Opourtyński Aleksander ; Jaz Xorewieco, dutychozasowy administrator gr. Kat. pre- 
wł. dóbe Hatowice , 2) Łodyński Antoni wł. domu, 3) į bosta w Machnowie, objął administrację gr. kat. probe- 
Sebieszcaański Wiktor właść. doma, 4) Mittelminn Juda | stwa w Lubyczy, — Ks. Michał Zal.tacz, były zawiadow= 
Simche kupiec, 5) Katyński Jaljan wł. domu, 6) Nawrati] ca gr. kat. probostwa w Krukien1oach, objął edministra« 
Józef rzeźnik, 7) Gromaa Karol wł. domu, €) Briefer ; oję gr. kat. kapelanji w Czestyniach, — Ka. Jan Zder- 
Abraham wł. domu, 9) Wianiowitz Marek. wł. domn, 10) : kowski, dotychczasowy zawiadowca gr. kat. kapelanji w 
Kalski Antoni kapiee, 11) Kapiszewski Feliks wł. dóbr  Borusowie, otrzymał daia 23. grudnia 1874 kanoniczną 
Kobelnica Wotowska, 12) p Fesaynari kupiec, 13) instytucją na gr. kat. probestwo w Koniuchowie — 


al a 8 „ kat. w Filipzowoach. 


al A p hi . 
I nem) toi — m 


dnia 13. grudnia 1874 przeżywszy lat 69. Do pa- 
epróżnionege tym spesobem probostwa w Filipkow- 
należy przoszło 1600 dusz. Prawo patronatu wyko- 
spadkobiercy 6. p. Kaspra Mikołajewicza. — Ks. Cy- 
Ti Hamorak, były gr. kat. kapelan w Kacryse, miaro- 
"RY sosta? dyrygującym wikarym przy g.. kat. probo- 
“mie w Btecowie. — Ko. Orest Witoszyński, gr. kat. ka- 
wojskowy, otrzymał kanoniezną instytucję na gr. 
Probostwe w Dobrokostewie. =» Ks. Michał Pruchni- 
H, były sawiadowes gr. kat. probostwa w Strzelbicach, 
Wolnieny został z tej posady. — Ks. Oaufry Wasylkio- 
h i, pleban obrz. gr. kat. w Mołosskowicach, umarł d. 
©. gradnia 1874 przeżywszy lat 42. Administrację tego 
ddestwa powiersono ks. Eljaszowi Kałamunieckiemu, do- 
Zas0wemu koadjntorowi tamże, Do parafji rzeczonego 
l obogtwa należy 1800 duss, — Ks. Emil Piotrowicz, do- 
asowy zawiadowen gr. kat. probostwa w Bynowodzku 
n tuom, przeniósł się jako taki do Tracharcwa, — Ks. 
Rytro Waehuisk, dotychosacowy zawiadawca gr. kat. 
Poostyn w Bousturach, uwolniony zosta. z tej posady. 
Leon Dniestrzański, były wikary w Biłozu, otrzy- 
dał 29. grudnia 1874 kanoniczną instysucję na gr. 
- Probostwo w Strzelbieseh. — Ks. Emil Lubionwech;, 
UŻY zawiadowca gr. kat. kapelazji w Nowoszynach, in 
*laował się kamonicznie na plebazję w Morastercn. 


w Z Bądeckiego 4. stycznia. (Kor. Dz. Polsk.) 
Sprawie mostu na Dunajcu pod Gotkowicamt.) Od 
kilku toczy się sprawa o budową mostu na Danajcu 
pod Kadezą, Cała okolica tutejsza t. j. Sądeckie i Lima- 
ję wsZozygna oświadczeja się, ażeby mort ter zamiast pod 
k. 4 wybudowano pod Gołxowicami '. j. o *”, mili ni- 
| w miejsca narwazem pod Głlinką. Przed paru laty 
Jdriał krajowy odrzusił tem projekt motywując, że most 
Gołkowicami byłby droższy o 2) 900 złr., a zator. 
wady był najpożyteosniejszy i najtrwalery, budowsć go 
Deja można. Obesny rafaront spraw drogowych w Wy- 
krajowym skłania #9 poniekąd do budowy mostu 
Pad Gołkowicami. I słosznie. Ktokelwięk bowiom sna 
Niejisowość pod Gołkowieami oxyli pod Gliaką, nie ga. 
kal a że "jest to najetes0wniejaze Mmie]3C6 RA Most mwiolu 
zo powodów. : 
anp cost pod Kaderą na Crodze 
nen łączącym komuna: kację 
Rak Sącza x Nowym Targiom. X 
a 7 łączącym komunikację nie tylko 3 Nowym "ar. 
» alo į z Bochnią przes Limanowę i s wszystkiem! 
Pami, połokonemi na lewym brssgu Dansjca. Przez Wy- 
Nevino mostu pod Glinką soatałaby i komunikacja £ 
Ami uproszesoną, bo droga x Węgier prze. Stary Sącz 
Limanowej i Bochmi jest krótszą i nie tsk górzystą, 
Przez Nowy Sącz ku Limanowej. Most jednsk pod 
tu $ zostawia zupełnie na boku drogę do Limanowej, 
wy Wszystzie wymienione wsie uadunajoekio poniżej Kad 
tę eta, których ludmeść w ogólo zamożs% nesęszoza 
aj najwięcej na jarmarki odbywające się òo dwa ty- 
le w Siarym Sączu i za każdą rasg Etrudaeścią pro- 
$, przez wodę przeprawiać się musi. 
Ba Frócu większego rosgałęzionia komanikacji, mort pod 
b przedstawie sum dla siobie dsloko l3psze waruuki 
Wy trwałości mik pod Kadosą. Nie można bowiem w 
x a przooeryó tego, że ped Giinką brzeg rzeki 
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tarnowsko-niedzickioj jest 
tylko na jednej liuji: Sta- 
Most zać pod Ginka jest 
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jest wyższy niż pod Kadozą, a brzeg lowy staaowi 
» 04 to więc dwa silae punkta opnreia mostu s je- 
ix drugiej strony rzeki. Pod Kadozą brzegi rzoki 


nikio, zwłaszcza saí brzeg prawy, który jako równina 
najtlsiora się nieme w jeduyr pystumte 7 wwierciadłem 


je L 
a Danajca wyrobi sobie mowe koryto omijając i 30- 
Owoc most na boku. Gdzież tu więe osadzić początoz 
? A zapominać o tem nie trzeba, żo Danzjoe ped 
t wylewa w lecie w czasie powedzi szeroko ra 
Prawy, tak, iż praewów promem nstajo. W simio 
gdy lody pnazozają, brzogi tej rzeki zawalono 
e | ©ałomi piramidami ułożenemi 5 kier ledewych. 
| non jost, że most pod Kadesą i w simie i w lecie 
głowy będzie, jeíli nie na zerwanie, te RA mocne a- 
iseni, Btarsy ludzie epowininją nawet, że przed xil- 
Ap tigon laty był już mest ped Kadcza, ale go woda 
Pa Ry > Pod Giinką saś mie ma tego niebezpieczeńttwa, 
Przy wyniosłych brzegach wezbrana w locie woda 
e dalej, nie wylowając na brzeg, a w zimie nie 
lody na brzegi wyrzucane. 
kę dni tylko e to, że mest ped Glinką musi być na 
i. murowanych zbadowany, pod Kadcsa zań taé mo- 
Duas palach drewnianych ; orax, że stawiając most pod 
i akg, ekasujo się potrzoba wybudowania gościńca ”/, mili 
"e na lewym brzegu Dunajcs, aby połączyć most s 
ym gościńsem na tymże samym brzegu biegnącym. 
y wszakże zważymy, ke mest drowniany ma tylko 
A trwałość , murowany zaś stać bedsio ns wieki; 
Tważymy, że przes wybudowanie mostu pod Glinką 
1 nowym kawałkiem gościńca , droga tarnov sko-nie- 
(R skrósi się o 1 moli a więe w przyszłości i koszta 
ZY mania w tymże stomaku się zmniejczą , sądzimy, 
n nem jest naszo Żądanio, ażeby przy rozpoczęciu wię- 
n % budowli kosztom fandassu krajewego misé na oku 
lo ieh trwałość jak i użyteczność. 
"M7 Èa most pod Glinkę ma deskenałe warunki trwałości, 
73 ABYmali fachowi inżynierowie, a ie będzie użyteczny, 
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frek woncja przog ten most będzie ogremas, a wigo 
7 uaaczne, o tem nie me najmniejszej wątpliweści, 
nakiadu mogę się więc wkrótce sowicie powrócić. 
jest tu ogólne mniemanie © ważności i użyteczności 
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Pi 
E P watas eyfcy pieniężae, które tutejsza okolica oña- 
6 stow krajowemu s waruukiem , nby most pod 
Wybudowany został. I tak rada powiat. limntewska 
oka dać zo swoieh fandnazów 3000 guld., rada po- 
a 
1999 


y À Rowosądecka 0000 guld., rada miejska starosgdo- 
# x ga. 
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Zajśó tu możó łatwe ten wypadek, że wesbrana | 


pod Glinką, a wyrazem tege mniemanie są nawet | 


Paźyeski leteryjne, 


"me sm 
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Mniemamy, że webes tak powszechnego i jednomyśl- 
nego życzenia tutejszej ludności, wobec dość wymownych 
kwot ofiarowanych na most pod Glinka, zajmie się szan. 
referent Wydziału krajowogo szczerze tą sprawą i poprze 
ją należycie głzia potrzebe, a przez szybkie rozpoczęsie i 
wybudowanie teg? mostu pod Glinka, zyska sobie ogólne 
uznanie nie tylkc tutsjszej okolicy alə i eałego kraju. Bo 
trseba wiedzieć, że gdy kolej tarnew:ko leluchowska zbu- 
dowana zostanie, most ton wkrótce bardzo będzie potrze- 
boy i nawet konieczny, tak dla komunikacji z Limanow- 
szczyzną , jako też i dla Bzezawnicy, gdyż dla obydwóch 
tych miejsoowości najbliżssą stacją kolejową będzie Stary- 
Sacz, skąd jadąc do Szczawnicy trzeba będzie koniecznie 
przez ten przyszły most pod Geikowicami jschró. a wtody 
nie jeden chory jadący do Bzczuwnicy, gdy uia bądzie po- 
trzebował przewozić ię na promia, mile wspominać będzie 
tych wszystkich, którzy budowę mostu pod Gołkowicami 
czyli pod Glinką do akutku deprowadsili. 


Z Towarzystwa prawniczego. Sekcja To- 
watzystwa dla prawa pozytywnego zbierze się w sobotę 
dnia 16. styczria o godzinie wpół do 7. wieczorem na po- 


rządowym ustawy egzekucyjnej i projekt petycji w tym 
względzie ĉo Rady państwa. Sprawezdawca adwokat dr. 
Janoricz. 


Dział literacka - artystyczny. 
(d. 14. stycznia) 

kArcuika teatralna. Dzisiaj 14.5. m. w teatrze 
hr. Skarbka „Norma“ opera w 2 aktach Belliniego. 

* Jutro (15. bm.) „Książę nisztomny.* W niedzielę 
(17. bm.) bal maskowy. W sobstę (16. bm.) „Nie ma ży- 
da w karczmie*, krotwchwila zə śriozami w l akcie cry- 
ginalnie napisnaa przez Jana Baptystę; muzyka Fr. Siom- 
kowskiego. Treść tsj krotochwili wziętą jost z dziejów nie- 
dawnej prsessiobei w Galicji. Wiademo jest, iż od lat kil- 
kudziecięciu istniało w kraju rozporządzenie rządowe, ża 
ixrselitom nie wolno było siedzieć i szynkowaóć w karcz- 
masik. Otóż stesewnie do tego rozporządzenia, wysyłały 
pers taj «o perg lat mięstaną komisję, która miała wszy- 
atzio karozmy lustrować i zdawać sprawą, kto w karezmia 
| TIO3ZEA 1 czynkujo. Zadziwiającą jast jednezgodność komi 

syj wszystkich 19 starostw w Gulicji przez lat kilkadsie- 
I sigt. Komisjo te bowiem składnły raporta prawie jedno- 
brzmiące, że w karezmach żydów nie ma, 
choć wazystkio PIAP w rękach israelitów. Niniejsza kroto 
chwila cdnosi się do owych dobrych dawnych ezasów, kio- 
dy panowała taka zgodność raportów, 

» Doniesienie G. N. jakoby panna Deryng otrzy- 
mała dymicję, jes zupełnie nieprawdsiwom, Natomiast 
dochodzą nas wieści e nieperozumioniack panny Derysg 
z dyrekcją, 00 potwierdza ta oktliczność, io panna D. już 
od dłuższego czasu 010 występuje. Nie wdająo się w sa- 
$ kuliscwe histerje, które nie InOEĄ być przedmietem dy 
|skucji dziennikarskiej, konstatnjemy laki, ło brak pauny 
Deryng, od dłużczego Czasu Dardro dotkliwie cznó się 
daje. Mzosególniej cierpi na tem repertosr poważny, „na 
i który dyrekcja powinza mieć szczególne KOSA Jakiej. 
j kolwiek natury byłyby te nieporozumienia między panną 

D. a dyrekeją, życzyć waloży, ażeby się ons jak uajprą- 
dzej znkończyły. Wymaga tego interes sztuki. 

* Koncert p. Mikulego na dochód funduszu dla za- 
kupna „Uaji* Matejki, który miał być dany w piątek w 
miejsce niedoszłego do skotku koncertu pavi Bogdani- 
Kleczkowskiej, został odłożony do niedzieli z powodu , że 
na tym konoercie będzie wykonane cudne „Requiem dla 
Mignon“ wymagające kilka prób s orkiestrą i chórom. 

» Hipolit Stupnieki, bez watpienia naj- 
zaslażońazy galicyjski wydawca i redaktor, który w swoim 
ozasio sam jedon dźwigał ciężar literatury (byt to eik 
rzeczywiście ciężar), obshodził w tych dniach jubilenez 25- 
letniego swego redaktorstwa. Przyjaciela Domowego. Tego- 
piim Tal tego ozasopisma zawiera Kilka utworów p% 

więsonych unsługom p. Stapnickiogo, między innomi wiersze 
Betsy, kola i Komorowskiego, i życiorys jubilata napi: 
ad w oz ogozzowskiege. Najlepszem uznaniem Za: 

| sług p. Stupnickiega będzie, jeśli pabliozność liczną prenu 

| meratą poprze jego Przyjaciela Dompwego który na $0 
rueczywiście zasługuje. Prenumerstą r ję tylko 
2 guld. 50 ot. a 

* Mamy przed sobą pierwszy numer nBzkicówć 
sopisma społeczno-literackiego, które zaczęło wychodzić w 
Krakowie. O ile możemy wywnioskować z pierwszego nu. 
meru, tondencja togo pisma poczciwa 1 eUmienna redakcja, 
powinne mn znpownić powodzenie. My ze swojej strony 
zacyłamy nowemu czasopismu serdeczne: szczęść Boże, 
musimy sobie bowiem życzyć, aby ruch literacki jak naj- 
bardziej się u nas rozwinął. Nr. 1. „Bzkiców* zuwiera: 
Od redakcji. — Artykuł wstępny. — Miscellanea. — Bama 
jedna, powiaatka. — Przy zbndzeniu, wiersz £ F. H. Du- 
chiński.—Ideał ekonomicznego nstroju, p. M. Szyszyłowi- 
cza.—Koreasondansja ze Lwowa. 

* „Dzieł“ Wincentego Pola, wydawanych nakładem 
F. H. Richtera, wyszedł tom I, który sawiera następujące 
poematy: „Wit Stwosz“, „Pacholę hotmańskie* į „Z wy- 
prawy wiedeńskiej." Wydanie jest bardzo staranne, mo- 
1 ggoe śmiało rywalizować z iagranicanemi publiksejami. 

i * Dnia 11. listopada odbyło się w Krakowie miesię- 
j emmo posiedzonie Wydziału historyczno filozoficznego pod 
| przewodpictwem dra Kreumera. Nekretarz Szujski przed. 
stawił Wydziałowi prace nadesłane, a mianowicie: W A, 
| Maciejowskiego Rzecz o Z. A, Helzlu jako prawnika i 
historyku i p. Maurera: „Itinerarium Vladialai II. Jagiel- 
lemis“, pracę poleconą przos członka korosp. dra F. X. 
Lickege. Z aadesłazych w darze dsieł drukowanych pod- 
niósł: Dom Alfonsa Gnspina: „Saint Josaphat, archovy*qu6 
da Peleck, martyr de I'uniić uatheligae st l'oglisa grecque 
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i którego usunięto z ławy pod bardzo za 
îi kolieznościami, wystąpił tekża m wią 
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nnie en Pologne“ (tomów II. Poitiers 1874). Przedstawił 
teł wydziażowi przesyłkę Towarzystwa historyczno -lite- 
rackiego w Paryżu, obszernego, bo kilkaset arkuszy mie- 
saczącego zbioru odpisów z paryskich i londyńskich dy- 
plomatycsnych archiwów do dziejów króla Jana III, a to 
do użytku kemieji historycznej Wydziału, sajmująsej się 
przygotowaniem sah, ? pinowania tego króła. Przy- 
stąpiono następnie do odczytauia i przyieci łó 
prelekcje prof. Duchińskiego aeh a mę * 
6ności gościa. W dyskusji wzwołanej ich treścią przema: 
wiali: prof, Dushiński, dr. Kremer, dr. Zoll i pref. 
A, Walewski. e 


Qałztsis wiag 

+ Za duszę śp. Piotra Wysockiego odbędzie 
się w poniedz godz, 11. 

=: D T o0. Bernardynów. L z rana nabożeń- 

Daia 20. bm. rozpoczynają się, jak wiadomo, na 
nowo posiedzenia Rsdy państwa. 

Deputowany do Rady państwa dr. 
Botzen, umarł d. 12. bm, Należał on do partji wierno- 
„dka jak i był w Tyrolu jednym z poufuików 

|. UJ . 

Karol Maier, przysięgły w procesie Offenheima, 
ga owymi GE 
a E i3 DZA eńskiej 
miejskiej, gdaie również zasiadał, Wykluodiąk yć 
ławy nastąpiło w skutek denuncjacji, Zachodsą po 
dejrzenia przekupstwa. 

Z wesorwjszej rozprawy rannej Offenheima nad- 
szedł telegram następujący : 

Wiedań 13. stycznia godz. 3.5. Oskarżony o- 
świadcza, ża wydatki wstępna poniesione przez Towa- 
rzystwo Jw. ezera. kolei na Koszta prowadzenia dalej 
tej kolei do Odessy, w ilośei 110.000 fr., były zwró- 
enge Trze% koncasjonarjuszów rumuńskich i tylko usi- 
łowan om oskarżonego powieało się skłonić rząd ru- 
mnński do zoawolenia na przeniesienie koncesji na 
rzecz kolei lw.-czern. Następnie czytane dotyczące ra- 
porta przedtożone ogólnemu sgromadzeniu akcjonarju- 
ssów. Oskarżony potwierdza, że dotychczas co rok 
jeszcze korzystano z zapomi skarbowej, gdyż abyt ré- 
żowe jego nadziaja co do rozwoju ruchu na tej kolei 
rie sprawdziły się. 3 

Zarządy kolei czeskich, zuczepio 
heima podczas rozprawy przygotowuj 
sądu i do Rady państwa. 

W sarsądzie węgierskiej Ostbahn odkryto znaczna 
Gzsustwo z kupovarmi. 
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Wiedeń 13. stycznia. (Godz. 9 wieczór.) 
(Dep. pryw.) ' Świadek Krzeczunowicz z powodu 
tępego słuchu prosi, by go protokolarnie a nie 
ustnie przesłuchano. Sąd odmawia. Na zapy- 
tanie, kto to były te zasłużone osobistości, mię- 
dzy które rozdano pół miljona obligacyj pier- 
wszeństwa. odpowiada Offenheim, iż odnosi się to 
do urzędników Towarzystwa i instytucyj z niem 
W stosunkach będących. -Nazywa to zyskiem 
syndykalnym, wynoszącym około 300000 zł. 
Odezytano lisc rumuńskiego ministra Kogol- 
nitscheano, przedłożony przez obżałowanego, w 
tórym oświadcza, iż rząd bezimiennnego Tow. 
koncesjgnować nie będzie, lecz żąda wymienie- 
nia pewnych osób i złożenia kaucji. Podobnej 


treści Jest list Gbiki i Tod] j 
i ebena Powstaje 

spór między pro A 

obowiązku Tee okurażorem a Offenheimem co do 


£ ystwa Ono, ; kd 
sowania przestrzeni. drze am dm h 
ytych. 


Offenheim powiada, że Tow. t ABDY;| 

koncesjonarjusze zwracali. Fii zaliczało, a 
twierdzi, że skoro Rumunja damon ae gui 
dla Tow. a konsorcjum jẹ odstąpiło, rA i 
podejście. Off. Prep Przewodnicz gm 
ca sprzeczności o ye OBCA śledczym a 
wyjaśnieniaa! - LWIETdZI. że protokoł 
ny. Garnort kilkakrotnie interpeluje obżałowa. 
y Neuda żąda odczytania kilku aktów, są 


Cy zarzn- 


; myl. 


nego. 
1 Jutro dwa posiedzenia, w których skoń- 
czy się przesłuchanie obżałowanego 


Wiedeń 14. stycznia. W czeskim teatrze 
w Pradze wydarzył się wczoraj szkandał z po- 


wodu, iż jeden komik persifiował jednego z 


ża i i redakcji Nar. Listów. Staroczesi bili 
rawo wśród ogólnego gwaru i krzyku. Zasło- 


nę Sspuszczono. 
wania. 


Wszysikinolerpiącym zapewnia z 
43. Ge WwWazmą 


Od lat 2 ie CORE się żadną sł 
i bes medycyny | koszio™ we wszystkie elerpieni 
aanere aaa ssh 
hemoroidy, wodną puchling e. sawroty głowy, ud 
od dięhatna, melancholję, schudnięcie, roumaty= ÈA saagaa 
a Wyci: z 80,000 certyfikatów o wyleczeniu chorób, bani 
profesora. Dr. Wursa, pana Beneka profesora med, 
land, Dr. Campbell, pro - 
które na żądanie franco się Pi 


Oertyfikat 
padkach wawystkie lekarstwa. UżŻy 
nerkowych i t d., przy kamieniu, 
się tym Dicocenionyu: środkiem przy ZAP 


Policja przedsiębrała areszto- 


riec 
narek i èrgan 


sch doj 
suchoty, ast. 


fesora Dr. Dedé, Dr. Ure, 
at j18. 
Bkrócony wyciąg a 


poz -444 


re fr; j i d 

©j ma 
ysyny na uniwersytsaje w Mu a, 
hrabiny Castlestuart, 


Bonn 10. li 


Mei ee E W. SA W ama a M AB M | a 


„Lublana 14. stycznia. Przy wyborach 
do izby handlowej wiernokonstytucyjni mają i 
w Sekcji przemysłowej większość — zwycięstwo 
zatem niewątpliwe. 

Madryt 14. stycznia. Espartero wystoso- 
wał list do Alfonsa, w którym ubolewa, że nie 
może osobiście złożyć mu życzeń, zapewnia o 
swej skrusze, spodziewa się, że wszyscy libe- 
ralni połączą się około Alfonsa ażeby krajowi 
zapewnić dobrobyt. 

Waleneja 14. stycznia. Alfons w drodze 
do teatru przyjęty przez lud z entuzjazmem; po- 


wóz królewski zasypany bukietami. Dekret kró- 
lewski przywraca niektóre wojskowe ordery. 
Pietat, 3. 14 atycznia, 10 goćm 40 mise. 
Atele Frazco-Anstr-B. 5175] Akcja kolei Karoja-Lad. 241-— 
+  Kredytuwe, . . 22850| + „ Południowej 139— 
a  Anglo-Anatr.-P. . 141-20) Baubask. , . , NSE L= 
„  Uzionstauka. 106 25 | Wereiasbenk 4550 
Izposobiarie: ożywione. 
K=-FU*4 TD A EE SZCZ KOKPIT TE 
TE zi0WABU Nurun Wiefzzakie, 
LEJ „3, 18. atyeania, 2 goùr %0 wir. 
Akcja Banku Frp.-Anstr. 5175| Wiener Bau-Gcralisehaft 4125 
e Weg. Kred. . . 21150 a Unger. QGstbahn . 56-0 
a àugl, Austr, B.. 44050) Galie. Indemniracje. 8375 
a Zwiąskowego B.. 10475| 1864 Lesy . LT 140 — 
» Kolei Kar.-Ledw. 241—| Franso-Mung.-Bsak . 6 — 
a s Północnej. 195:56| Yerkekrsbank-Acticp 89 51) 
2 e  Niedmiogr.  —'—| Tureskie Losy bi— 
a »  Pofndniow. 127-50 | Baabank - Actian 272. 
2 » AWöldskiot 18250) Stæzisbabo , 297 50 
a z  Kisbłety 18956 | Bankvsins „ . 93-_ 
» a Lw -Ozarn. 14250| Wiener Bauverein 88 Go 
» » Wag- Pés., 11656 | Hypoth.-Rontenkask —— 
»  Verainsbank 45— | Rosyjskie Banknoty, Pd 
Ueposchianie ! ciche. 
Fenin, Mosk. noty bank, 282'90M.| Berlin, Kolej państwowa — 
»  Akeje kredytowe 414'50 s Kolei rumuśsk. 8470 
a Lombardy . 226 50 „ Ausg. noty bank, 182-05 
m, Ołaliwyjckis . . 109:60 Gapos.: — 
Paryż, 38, rozta —— Lombardy 366—, 
ra Lwów, 13. styeznia. 
“ec. Aing państ. w banks. 7080| Akcje Banku kredytow. sRg-— 
9 38 p _ nśrebrze 7670) Londyn . . + + « 11056 
ana, Peiycski s r. 1859 11230 | Srebro « . « 10670 
ja Banku wiadeńsk. 1002 — Msnaleonndar + s s ; 8-4 
ja do Lwowa ed 18. do 14. styemnia. 
e! Zorza. Si. ir. Woresll s Wołynia, A. Cywiński 
PŁ "1 : ołynia, A. Cywi z 
wyci w Pialkwy gd jg. Sactuicny W. Słonińcki z Jass, W. Kal- 


choska s Strachecina. 
Hotel Langa, E. I in, 
Wiednia, L. Merlet r. Zeltwog O. 7 zj imere e jj E 


Hetel angielski, ÈR. Bartmańskt zOSYR. 
reykewski u Laszek, A, Marosz z Zlomawa T i Rimae ja 


"Tarnowa. 
Hotel Krakowski. W. Jastrzębski x Jałusza, J. Hein- 
A. Moztrewski z Hokołowa, 


rich z Oyerniewiee. 
Pod białym Koniem. 
A. Simieraeki s Jastrzębiey. 


W teatrze hr. Skarbka, 
We czwartek dnia 14 stycznia 1876 
Pod artystyesnem kierownietwem Bolesława Kadnowskiego. 
NORMA 
Opera w 2 zktach W. Belliniego. 
Kapelmistrz p. Śsirer. 
Osoky: 


Orowist, arcykapłan Druzów P. Berkowski. 
Norma, jego córka, kapłauka Pni Jakowiecka, 
Adalgisa A ; Pna Kramer. 


Sewer, wódz rzymaki š : P. Zakrzewaki. 
Flawjnaz, jego powiernik : P. Wojnowski. 
Klotylda, powiernica Normy  : i Pna Heber. 
ll e 
Nadesłane. 

Cieszymy się nakoniee, choć ras w czasie takim, jak qaisiej- 
szy, w czasie biagi i szachrajstwa, swrócić uwagę naszej pnblies- 
ności na rzadki, od tysiąc tysięcy środków leemi«zysk burmbugo- 
wych odmienny i wyjątek stanowiący preparat. 

Myślimy pod nim Liebiga Kumys - Ekstrakt do sporządzenia 
Kumysu, który najprzód został użyty w stepaek Rossfi praa; le- 
karmy do leczenia suchot, tuberknł itp. s nadswyesajną kerzyścią, 
później przez Liebiga analizowany, przeniesiony sostał da Wie- 
miec w formie Ekstraktu. Naturalnie, że z poerątku pałrsąge na 
ten preparat krzywem okiem, lecz gdy takowy nadzwywajne ke- 
rzyści przynosił, posypały się i różme piama pełne umgi i rólna 
świadectwa, które coraz więcej się mnożą. Uznaliśmy dla tege 
W interesie naszych czytelników przekonać się e skutesmości 
działania Kumys-Ekstrastu i możemy dlatego x eałą sumienneścią 
zapewnić szanownych czytelników o skuteczności tego praperała 
Przy suchotach i tnberkułach itp. 
aż, 2 tyczy dostania tego preparstu, sdeakny naazyeb esy- 
M side © dzisiejszego naszego inseratu, i aaamieniwszy tylka, 
x "Dy skłąd Liebiga Kumys-Ekstraktu znajduje się w Berli- 

uz todrich.Strzara Nr. 196. Co sań tyczy się przes dr, Weil 
napisanej brosuury o Bius ELAN Ę 
ebiega Kumys-Ekstrakcie, jego fujolegi- 


cznych i thorapent 
a: Jezu, 
tis i odpowiadamy pg, ZE "= śj — to takową rozsełamy gra- 


przsz lekarzy zakład 


i DF Pozwalamy sobie swróciś 


Kumys-Ekstrakcie w dzis, uwagy ns inserss o Liobiga 


tjssym mumerze się maajdujący 


rowie i siły hez lekanita i Kosztów przez leczone ZA pomocą pokarmy wytajonite 
Gae: ace ciu Barry 


z Londynu | = 
przyjemnej potrawie zdrowia, i sprawdza mię tak samo u dorosłych jak | A 
4dka, nerwów, płuc, wątrody, graczołów, błony śl 
imę, kaszel, 


aso wej, Poch 
niestrawność, zatkania , bisgunki , besaanność , b Mory 
ssum w uszach , nudności i te p, nawet podczas ciąży — ną 
także można ją jako pokarm dla dzieci wras s piersią dawać, 
się ni udało, pomiędzy któremi świadoctwa 
medycznego Dr. Angelstain, Dr. Behore- 
Brekau i innych wysoko położonych esób 


rmi, 


burg, 
margrabiny də 


80.000 certyfikatów : 


pea 1852. Rovalesciċre da Barry wynagradza w wielu wy- 
» w ułabościseb płciowych, 


pieraiowych, ale także w zadhośaew TANN skatki em posługaię 


(L. 8.) Rud. Wurzer, radca medyczny i wielu Tew srsiewych i gardlany: 
Winchester, Anglia, 3. grudnia 1842 Pańską doskonała Revalescidre usunęła dingeletnie cierpienia ORO 
wowe i wodną puchlinę, Jako świadek naotany mog? JĄ x oałogo serem polncić. James Schoreland, chirurg 96 RKegm "= 
Doświadezenia radcy tajnego anna dc Ba! Paca Angelstein, Berlin 6. maja 1356, Mogę emah ia dalida 
każdym względem o are skutkach Reralencióre A0 Sarry. Dr. Angolstein, tajny radca dalna chę 


Uertyikat Nr. 76921. ObergimPera, T2. kwię 


nie płac cierpi, i żadną s potraw prnyjąć nie mógł, wyzdrow 


Nr. 80416. P. F. W. B 


i eueko czajuy 
poświęconym klinice, 2 8. kwietnia , AWF 


WWE F> 1672. Nie zapotmn 
valencia Arabica. Dziecig cierpiało w 


g nigdy, ża 


nragały. Revalsscióre w 6 tygodniach zwróciła mu zdrowie. 
Nr. 61210. Maręrabinę Brahgu 
kach, wycieńczeniu i hypochondrji. 

Nr. 79310. Wdową Klerom z Dusseldorfu, 
Nr. 12877. Florjan Kódler, c, k. disk 
oskrzeli piersiowych, zawrotu głowy i ciśnienia piersi. 
Nr. 75970. Pana Gabriela m 
bości nerwowej. z 

Nr. 65715. Pannę de Montloni, 


‘ator mojs 


„Rovalercidre du Barry“ poływniejsza | ięsa 
Caua w puszkach blaszanych gza pół ŻA I wte 
12 fantów 50 złr., 24 fuaty 35 alr, — Bistkokty 7 
bliczkach na 12 Gliganek Iziz. 50 cnt., na 24 fi 
nz 208 fliżauck 20 nłr., ox 576 fliżsosk 36 str, 
jako taż wszędzie w porządnych aptekach i skle 
lub pobraniem poostowem. 


w puszkach po 


Główny skłnd 
pach korsennych, 


taia 1872, Mój pacjent, 
iał J PAG] 


Montona, Istria. Skutki Revalesciere du Barry są bardzo dobre. 
profesor med 


Atrzymg 
4 miesiącu na zupołte wycięń 


A a m niestra wności, bezsenności 
Nr. 75923. Barona Sigmo x IO-etniego ahozwładnienia w rękach i nogach. 
— ry 


50 ont., ma font 2 str. 50 cnt. 


iisuek 2ałr. Ocot, na 48 filiżanek 4 złe, 50 ont., w 


"cego Schnircha 


który od 8 tygodm 


zupełnie w skutek uływania pańskiej i na chroniczne zapale- 
Wi 


Revaleascitre du x 

eim Burkart, pak 

Ford. Clsusberger, lekara powiatowy. 

Jcyny na uniwersytecie Marborg, mówi w Berlińskim Tygodnika 
nis jednego z moich dzieci przy sdrowim zawdzięczam Rè- 

«enie i ciągle womity, które to słabokci wszystkim lekurstwom 


wyratowsła Baraleściśre zę Tletniej słabości, bezionności, drzenia na wszystkich człon- 


od dłngolctnego bolu głowy i wymiotów. 
*ow7 w Wielkim Waradzynie, wyleczony sestal u suchot, kataru 


eschaer, słuchacza wyższej sukoły handlowej w Wiedniu, zo słabości piersiowej i sła- 


i wyciehczenia. 


oprócz tego oszosgdz więcej niż 50 rasy awoją ceną na lekarstwnak, 
2 fuuty 4 str. 50 ent., 6 fontów 10 słr., 

cnt. Czekolada w proszku lab w 'ta- 
k proszku na 120 Glifangk 10 ałr., 
w Wiadaiu u Barry du Barry & Comp. Wa lifisokgzsse, 2, 
Skład wiedenski wysyła też „Rovales eière" swoją sa przekazem 


= 


2 zir. DO gut, i po 4 sir. £ 


Ta Balani IM pod Lwem: w BOCHNI: u 1. Æ. 

* DROHOBYCZiJ: n Ludwiką Dobrzynieskiego 

A papse Lenp"ida Rotlandera, Zygmusta Rucksra, sptokarsa 

w PESZCIE: a Jórefa v. Türük, aptekarza; w PRA- 
STANIK 


w ZOWIE & Co 
1 Fr. A. Sucholte, 


Bolsiewicza 


bs 


tu J, Schaittora 


OSK, _ ; PAEROWU 7 T zz 


TES” Nowy transpor: "ZE: 


Chustek wióczkowych Kanila Stryżdwgki 


w największym wyborze 
otrzymał znany 4 taniości 


Podpisani wraz z całą ro- |$ 
dziną. składamy niniejszem § 
serdeczne podziękowanie $ 
Przewielebnemu Duchowień- 
stwu świeckiemu i Zakonu Bf 
00. Bernardynów, wszystkim [R 
Szanownym Stowarzyszeniom § 
rzemieślniczym miejskim i 
wielee Szanownej Publiczno- 
Ści za liczny, bezinteresowny 
współudział przy odbytym 
dnia 7. b. m żałobnym ob- $ 
rządku pogrzebania zwłok 
drogiej pamięci Józefy z 
Polityńskich Leśniakowej. 

Raczcie przyjąć za tę 0- 
statnią chrześcjańską usługę 
dla zmarłej a przyjaźny 
objaw współczucia dla pozo- 
stałej, żalem znękanej familji, 
wyrazy dozgonnej wdzię- 
czności. 

Tarnów, 8. stycznia 1875. 
Kazimierz Leśniak, 


mąż zmarłej. 


Karol Polityński, 


ojciec zmarłej z famitją. 


pr 
ra 
po 


2204 1—1 


Otwarcie Restauracji 
pod „Trzema Koronami‘*. 


Niżej podpisany ma zaszczyt donieść Sza- 
nownej P. T. Publiczności, że z dniem 10. 
Stycznia 1875 urządził 


RESTAURACJĘ 


w lokalnościach, gdzie przedtem restaurację 
miał p. Jan Bauer, przy ulicy Dykasterjalnej 
pod |. bl. 

Doborowe wina, piwa, jako też i 
wyborną kunchnię, urządził tak samo 
jak jero poprzednik. 

W nadziei, że Szanowna Publiczność raczy 
mię łaskawie swemi względami zaszczycać, 


zostaję z uszanowaniem 
P. Czarnecki, 


właściciel restauracji. 


2%1 1—2 


itro niedźwiedzi 


w magazynie p. Jana Lerskiego, przy placu 
Bernardyńskim l., 8. 2151 2—3 


i art 


Zysk przynoszące szczęśliwe 


Po 


Instrulscje gry 


na 


mający kilka godzin poobiednych wolnych, 
poszukuje odpowiedne rajęcie, także lekcje 


Cyrk Sultański 


JÓZEFA DERSSINA. 


Wielkie przedstawienie ga lowe 


» wyższej szkoły jazdy, dresury koni, gimna- 


z ? a =" EL 
Na dochód znakomitej węgierskiej baletniezki | 


Paryski Kadryl kwiatowy 


na 8 tresowanych koniach. urządzony i pro- 
wadzony przez dyrektora J. Derssin, a wyko- 


zatek przedstawienia o godz. 7. wieczór. 


Jutro i codzień o g. 7. wielkie przedstawienie. 


"Tuz 


LZIENNIR POLSKI. 


Nowo urzą 


Podziękowanie 
2205 1—1| 


ADAMOWI CIELECKIEMU, 


badaczowi przyrody w Jarosławiu. 


Wielmożnemu Panu 


Za zupełne wyleczenie 

Z suchot — niszezących me życie, 
A w dwójnasób me kieszenie 

Na lekarstwa — dość obficie 
Wody Seltzerskie — żetycę, 
Digitalis i chininę 

I tychże dzielne siostrzyce, 
Dover-proszki i morfinę, 
Revalescierę du Barry, 

Ekstrakt Kumysu Liebigów 

I inne pruskie wywary 

Jakichsić tam hołodrygów 

Które nic nie pomagały 

Tylko posag żony zjadły, 

Bo pomódz wcale nie mogły 

Gdy płuca wrzody osiadły ; 

Czyż nie lepsze proste zioła 
Przyrodnika z Jarosławia? 

W nie obfite nasze siola, 

On pomocy nie odmawia, 

Prócz ziół środki są domowe 
Tanie — skuteczne — tak zdrowe, 
Że ja szkielet przed pół rokiem _ 
Dziś jak Bachus — 7 łzanem okiem 
Chwytam puhar do prawicy 

I siloym głosem tchawicy 

Ryczę: Wiwat memu zbawcy 

Od suchot — śmierci — wybawcey! 
Jan Kleryczyński, nauczyciel ludowy 
Chwała Bogn dziś zdrowy. 


TECHNIK 


Już zaczęły wychodzić 


na prowincji $ złr. 75 ct, we 


przy ulicy Halickiej p 


dzony Magazyn 


we Lwowie, 


od liczbą 4 


w „Tygodniu* 


„IDEALIŚCI" 


najnowsza powieść 
rawa LAMA, 
osnuta na tle stosunków Galicyjskich. 


Prenumerata 'T ygodnia kwartalnie wraz z dziełami 
J. Dzierzkowskiego (za dwa duże tomy) wynosi 


Lwowie 5 złr. 25 ct. 


Prenumeratę przyjmują wszystkie księgarnie. 


Magazyn Nowości 


| Poleca oraz: 

| Kamizelki damskie, Kaftaniki. 
Koszule wełniane, Kalesony. 

, Kamasze włóczkowe. 

, Spodnie do polowania. 

| Pończochy, Skarpetki. 

| Ogrzewacze piersi i żołądka. 

| Fileowe Pantofle, Cichochody. 


a e KC UAE ROWE) 
$ 


Modes & Robes 


LĀwów, ul. Teatralna t, róg placu Marjackiego, 


 Balowe suknie i kwiaty 


świeżo odebrałam z Paryża. 
Polecając takowe Szaa. Paniom, proszę o wczesne zamówienia. 


5-0 rska 


3—0 
5 > 


Podeszwy zdrowia. 
Rękawiczki kortowe i skórkowe 
pragskie. 
Sukienki dziecinne; katanki. 
| Czepeczki, Czapeczki. 
Zarękawki, Wrzewiezki i t. p. 


po cenach najniższych i stałych. 


% 


~ 


Pomiędzy licznemi ogłoszeniami, dotyczącemi szcze- 
gólnie zegarów i złotych towarów, wiele jest obliczonych 
na osznkanie mieszkańców prowincji, We własnym in= 
teresie wystrzegać się należy kupowania zegarów, jeżeli 
firma sprzedającego nie podaje rękojmi. U mnie knpione 

b 4 zegary i złote towary mogą być każdego czasn, wedłng i 
upodobania wymienione, lub też zwrócone; jest to dowód największej rzeteirośoi. 


Nie do uwierzenia, a jednak prawdziwe! 


2a 10 j p zł prawdziwy angielski srebrny cylinder, wraz z pięknym łańcuszkiem za 
» złota talmi, medaljonem, pudełkiem, kluczykiem i 5-letnią gwarancją, tu- 
dzież z rezerwowem szkiełkiem. 'Takież same chrono-miernicze zegarki, dokladnie 

w ogniu złocone, tylko IŻ złr. 50 et. 

l i 20 zły kosztuje praktyczny, dobry, piękny remontoar, tak zwany cesarski zegarek, 

à z ll najlepszy wyrób, jaki qylko można sobie wyobrazić; lekarzy i szan. ducho- 
wni nie mogą dosyć nachwałić się tych zegarków. Jest to dowód, że taaki wytrwały 
zegarek nie może mylić się ani na sekundę, | 

7 15 i 18 Zł" otrzymać można modny zegarek wojskowy, lekki, osdobny, przytam nad= ` 

» zwyczaj elegancki, co jest rzeczą główną, bardzo punktualny, ścisły w 
ruchu i bajecznie tani; do takiego zegarka otrzymuje.każdy imitowany łańańcuszei: mo- 
dnego fasonu, wraz z klnczykiem, pudełkiem, medaljonem i pięcioletnim poręczeniem. 

h prawbziwy angielski ankier srebrny, sawonet, z podwój. 

Tylko 16 luh 25 ZŁ, najpiękniejszem grawirowaniem, Rz z ien a > 

złota talmi i poręczeniem. 


adw Jodki 


ywatne byłyby pożądane. Interesowani 2%%000060000 5 2200109000009 2 Triko $ olm prawdziwy angielski srebrny i w ogniu złocony chronometr wraz z łań- 

czą się zgłosić pod literzmi w. W. WE LWOWIE LEO J U allr cuszkiem, medaljonem ze złota talmi, skórzannem pudełkiem i poręczeniem. < 

ste restante Lwów. 2172 2—2 Bray placu Marjacki $ sa iE T IK 16 | D l aaee O E Er 
arjackim w Rynku Głównym J 0 l I H. kalibru, z kryształowem szkłem, werkiem z niklu, z prawdziwego 


© " nowym gmachu 


% Banku Hipotecznega 


vis-à-via 
$ Hotelu George'a. $ 
+40 


bę 


pod dyrekcją 


W dawnej 
Leśniewicza przystępnych. 
uje pa zł. 1:50 do najbogatszych. 
koło JE w. Gorsety li tylko paryskie po zł. 2- 
Dzis 


w Czwartek d. 1-75 i t. d. 


zd 14. Stycznia 
wyjątkowe 


i jedwabne. 


Okrycia balowe i Szarfy do 
Chusteczki włóczkowe. 


po cenach bardzo umiarkowanych. 


2075 1—0 
Lernety teatralne francuskie. 


styki i baletu. 


ystki jazdy na nieosiodłanym koniu panny 


FANNY ALLINGER. 


Na zakończenie po raz pierwszy: 


wiedni rabat. 


nany przez 4 damy i 4 mężczyzn. wrotną pocztą. 


Szczegółowy program podają plakaty. 
Cyrk całkiem ogrzany. 


Loterji liczbowe 


udziela profesor matem atykt 


R. wn Orliçé 


w Berlinie, 
Wilhełm-Strasse Nr. 125. 
) nwaviibastaawa 


PP: MKP A_4 


MAW AC FA CY T MaD a T 


specjalnie w bandlu żelaznym, 


uzdolniony 


C. k. uprzyw. Rafinerja Spi- znajdzie zaraz umieszczenie w składzie 
rytusu Juljusza Mikola- TuijuŚŻ Gablenza we Lwowie przy 
E 2180 2—3 


seha we Lwowie zaknpuje 


dębowe klepki 
długości 28 cali i 32 cali wraz 
z odpowiednemi dnami. Oferty 
adresować „do Rafinerji Spirytusu 
Juljusza Mikolascha we Lwowie. 


placu Marjackim. 


Doktor Medycyny 


znajdzie odpowiednią praktykę w sądowo - po- 
wiatowem miejscu, liczącem 3000 mieszkańców 

Bhiższej wiadomości udziela p. Amirowie 
w aptece p. Baizera we Lwowie. 2134 8-3. 


Te TT z e 
B | II d 

nowe i używane w najnowszym guście, SĄ 

zawsze do nabycia w kawiarni Józefa 


Hermana, ul. Ormiańska 1. 8. 2133 3-3 


Dobra Rozalin 


w państwie Ohladowa, (powiat Kamionka), 
składające się z 500 morgów pola 
z łąkami i z propinacją, SA od 
1. lipca 1875 r., zaś 5 karczem z 
propinacjami, z których żydów pro- 
cesem rumacyjnym wyrugowano, w każdej 
chwili tylko katolikom do wy- 
dzierżawienia. 


Porozumienie się w tej mierze nastą- 
pić może z pełnomocną administracją dóbr 
w Ohladowie (poczta Toporów), albo z 
Wielmożnym adwokatem Dr. Goreckim 
we Lwowie przy ulicy Kościuszki w doum 
Rappaporta. 2157 2—3 


pI 
15.000 ztr. 


Człowiek trzydziesto kilkoletni , pos 
jący języki: polski, francuski, włoski i rosy) 
ski, przytem jako dawny urzędnik 

. + =.. 
poza granicami Galicji. 


rachunkowością i dobrze wła- 
a nakoniee mający do rozpo- 


obznajomiony Z 
dający piórem. 


; itał ki tu tysi złr., PO”| p 
rządzania kapitał kilkunastu tysięcy , 
akuje w biurowosci, przemyśle lub handlu la 
a nade-| Jd 


w któremby Jego kapitał, 
tkowaną być mogła. 
Osoby, Życzące sobie zapewuić odpowie- 
dnie dla posznkującego zajęcie > Na pozo- 
stawić dokładne wyjaśnienie 1 adres awój w 
Administracji „Dzien. Polsk.“ pod znakiem: 
JW. I3- 
Pośredniczącym w znalezieniu koszysitn ego 
zajęcia lub zużytkowania kapitału zapewnia 
się stosowne honorarjum. 2173 2—2 


zajęcia, a 
wszystko praca zuży 


ustrowanę cenniki darmo. pompy do wydobywania 


MOAMNAKRARAREALOC"T 


Wiedeńska wystawa powszechna. 
Medal za postęp, 


F. KERNREUTER 


Wiedeń , 2065 8—? 
Hernals Hauptstrasse 115 an der Pferdebahn. 


Sikawki domowe, ogrodowe i ogniowe n& © k 
kiem żelaznych wózkach z kruszecowem™ Eh 
dzeniami z podwójną siłą działające" L 

stemi wentylami, węża, wiadra i sprzet” a Sug 
bne do ratowania podczas pożaru, pompy po- 
j trzebne przy budowach i do szybów pompy do 


. A Ditmaisch” 
piwa i wina, oliwy i nafty, pompy Ae aisch a, 
7 wody z wszelkiej głębi. 


wej 


ska 


MOLA 


Towarzystwo 


Galicyjskiej kasy zaliczkowej 


21. Ulica Halicka, 
przy jmuje 


Wkładki na książeczki oszezędności 


od jednego złr. W: % do każdej wysokości, oprocentowując je 


po 69 7 3 dniowem wypowiedzeniem, 
po So Z 14 n a 
po 8, Z 30 n 


Udziały zaś członków oprocentowują się od dnia 
pierwszej Wkładki. 2022 3—9 


FRINTUCHA; 


Obstalunki zamiejscowe uskuteeznia się najaku 


Bliższa wiadomo 


$ 


poleca: 
Kwiaty paryskie w wielkim wyborze po cenach bardzo 


Wachlarze paryskie w wielkim wyborze, począwszy od 


15, 4, 5, 6:50. 


Rękawiczki francuskie i wiedeńskie po zł 120, 


Pończochy fraueuskie dlugie bawełniane fil d'Ecosse 


sukień. 


Biżuterje franenskie i ungjelskie w wielkim wyborze 


Perfumerje angielskie i francuskie. 
Perfumy Cracow & Lemberg bouquet. 
Ja Dla Magazynów Mód odstępuję przy kwiatach odpo- 


2160 4—0 kamieniami albo perłami zły, 36 45, 50 do 200. — j i 
kami ar 50, %, W, 100 « b , 49, o 200. Z djamentami albo brylan- 
Złote Emiczyk!i. Kulczyki dla dzieci złr. 1-25, 1-50, 1-75, 2, 3, z kamieniami of 
kamieni. — Kulczyki długie albo okragłe z wisiorkami lub hex lait Kw r 


Pomocnik handlowy | Salopa damska 


z wierzchem jedwabnym, podbita 
tumakami szlachetnemi, takiż samj “ 
kołnierz l zarękawek, mało używa- Ztote Szpilki. W rozmaitych kształtach „Jokey“, „Šport“ itd. od złr. 5 da 30. — ; 
ne, Są za mierna cenę do SP 
Bliższa wiadomość ulica 
kańska 1. 11 na dole. 


Uradnik kolejowy 


udziela dokładnie lekcji w zakresi 

in do s krs 
JNagrodzeniem. 
ŚĆ, ulica Piekar- 
2 drzwi. 


za miernem w 


L. 17 na dole 
EE ME 


nute 
an 
0 


Ponieważ ja moje u- 
trzymanie i siły pań- 
skiemu Kumys rawdzię- 
czam i jestem zupełnie 
bez apetytu, zamawiam 
niniejszem (następuje Za- 
mówienie). Zauważyć na- 
leży, że jestem od 10 lat 
na żołądek słabyi że pań- 
ski Kumys uśdzwyezaj 
skutecznie działą, 

Franciszek Rohr. 


NB. Nasi lekarze instytutu są każdego czasu gotowi po nadesłanin stanu choroby, pacjentowi z lekarską pape 
pomocnymi bez żadnego honorarjum. 
W interesie publiczności jesteśmy gotowi dobrze renomowanym firmom na skład oddać. 


przy wchodzie 


w ulicę Grodzką, 4 
w domu wiasoym. $ 


+++ 


ratniej od- 


arhawał! 


= Na pł tub ierpi jelkiej ści 
=== Na płuca, serce lub nerwy cierpiącym wielkiej wartości. 


złota talmi; zegarki te mają przed inwemi tę zaletę, że można je nakręcać bez kln- 
czyka i do takiego zegarka otrzymuje każdy łańench wraz z medaljonem,i poręczeniem 
bezpłatnie. 


+ 


całkiem mały damski izegarek, z prawdziwego srebra wyzłacan. 
Tylko l4 lut 17 Tłr, „wraz z łańcuszkiem na szyję gł efkdoctwem rc, Haki 5 
Tylko 0 złr prawdziwy angielski, najdoskonalej wyzłacany w ognin srebrny chronos- 
* zı metr z podwójną kopertą, pięknie emaljowany, wraz z pięknym łańcuszkiem 

z prawdziwego złota talmi, edaljonem i poręczeniem. 


O k b d + ._4 t . . . 
Tylko 16 albo 20 i 26 zł P Ricaan medaljona aiia ARTE Boo: cd] 
Tylko 20 i 25 złr. 


dno ebontoar, nakręcający się bez klnczyka, wraz z łańcuszkiem 
s jonem. 
Tylko 40, 50 i 60 złr. Bop eap zegarek z djamentem. 
í ; prawdziwy angielski srebr t ój k 
ni T 35 l 40 ZłT. z poręczeniem i patentem. udo ii 
J 


4h l 50 1r. prawdziwy złoty angielski ankier z kryształowem szkłem. 
Tylko 60, 1 j 100 zł Piękny słęży remontoar ze szkłem kryształowem, 105 i 115 złr 
' w podwójnej kopercie. 
TYIKO 200—200 Z HW Ja sesję chronometr z remontoarem, podwójną koperta 
: i szkłem kryształowem._ — 
4 PWSZ CEE 3 przez kogokolwiek ogłaszane węgarki tanieje 
arstat do reparacyj. 


Stare zegarki, często drogi iątki ilij ia się i i 
1 b gie pamiątki familijne, napraw. 
naprawę z 5-letniem poręczeniem złe. 1-50, 3, G do 10. SRRE i oinas, 


ZLOLE 5 <4D-WW A HE W 
przez e. k. urząd menniczy we Wiedniu aprobowane. 
Pierścienie, Pierścienie dla dam złr, 6, 7, SPOMIOMIZ, 1415, — Sygnety męzkić 
Złot x 8, 10, 11, 12 do 20. — "jag ślubne złr. 5, 6, 7. 
e fańcuszki do Zegarków. Łańcnszki krótkie z kluczyki 5 
0, 35 do 80 w najrozmaitszych fasonach. — Puszki nee FA Ta, 3 
biana klamerką zł. 26, 30, 35, 40, 50, 55, 60, 65, 70, 80 da 150. 3 
Złote medaljony 7 prawdziwemi kamieniami złr. 14, 16, 18, 20, 22, 24, 30, 35, 40, 45, 60. 
Złote garnitury: Broszka i kulczyki złr. 18, 20, 24, 30, 35, 40. — Z prawdziwemi 


| 


Ceny z4 


wdziwemi kamieniami, gładkie lub i 
ib . , gładkie lub w formie strzały, złr. 12, 15, 18, 20 i 
SA kj ontami albo brylantami złr. 50, 55, 90, 100 do 500. o sp Ra ' 
Zło 5 A R i do koszul lub manszetów z szlachetnemi kamieniami złr, 6, © 

z > 15, N h h 
E D azki E najnowszego fasodu złr. 12, 15, 20 do 25 — z foto gre 
x 5, 16 do 40. 

Złoie krz Ł H m L z ` P . 
złr. 8, 9, KoSUKA AC 8, 9, 10, 12. — Z perłami ulbo szłachetnemi kamieniami 


=" szlachetnemi kamieniami od złr. 5 do 30. — Z brylantami od złr. 15 do 15 
da branzolety. Obrączki Eo rozmaitej objętości złr. 18, 20, 26, 30 do 60: = 
prawdziwemi kamieniami lub perłami zir, 30, 36, 40, 50 — 

a Prawdeinoiai P , 36, 40, do 80. YA brylantami 

- Listowne zamówienia 
załatwia się za pobraniem pocztowem lub za nadesłaniem gotówki w 24 godzinach. 

Na żądanie mogą być wsyłane zegarki lub złote towary do wyboru za pobrani 
nałeżytości, a za niekupione zwróconą będzie kwota. 

1 Ceny moich wyrobów niższe są od cen gdziekolwiek indziej ogłoszonych, a P 

do wymagań, stoją zupełnie na wysokości czasu. è 

Wazysikich, którzy nowe zegarki lub złote towary zamówić sobie życzą, 
Wszystkich, którzy stare na nowejzamienić sobie życzą, raczą się”udać do mojej” fr 


PHILIP FROMM, 


Uhren- und Goldwaaren-Fabrikant, 
Rothenthurmstrasse, 9, gegeniber der Wollzeile, WIEN. 
BEF Proszę uważać na adres. e62 1-0 


rzedania. 
Domini- 
2127 3—3 


4 


2148 
3 3 


Największy wybór orderów ķo+yíjonowych i damskich 
książeczek balowych, oraz wielki;="'ad ksiąg handlowych i gospodar” 
skicb, poleca handel papiar=* obić pokojowych (4 

pB=aolfa Wissmilliera 
vo Lwowie, przy ulicy Kopernika L 4, ej 
po cenach nader przystępnych i stałych. a 


III 


Liebiga Kumysowy Ekstrakt. 


Przyszlij mi Pan łaska- 
wie dwanaście fiakonów, 
jeżeli takowe te same ul- 
gi mi sprawią jak nieda- 
wno przysłane cztery fla- 
kony, które żadne pióro 
cudownego skutku opisać 
nie zdoła. 

J. F. Wendschuh, 
fabrykant. 


Pański ekstrakt spra- 
wdził się jn po użyciu 
pierwszych sześć flaszek 
na mnie tak znakomicie 
że ja Pann nieskończenić 
wdzięceny jestem i w in“ 
teresie cierpiącej ludzko* 
ści tylko uądmienić mog» 
żeby dobrze było, gdyby 
wielu z iego dobrodziej” 
stwa korzystało. ` 

S. Lawnsky: 


Ponieważ 20 flaszek 
pańskiego ekstraktu Ku- 
mysowego zużyłem i wca- 
le się lepiej czuję, to u- 
praszam ©» przysłanie mi 
nowej przesyłki (następu- 
je zamówienie). 


E. Hiittg, 


Pański ekstrakt Kumy- 
sowy nadzwyczaj skute- 
cznie oddziałał ua zdro- 
wie mojej żony. która czu- 
je się daleko zdrowszą po 
użyciu trzech flaszek, bo 
dostała napowrót sen i 
apetyt. Przyszlij mi Pan 
dlatego (następuje zamó- 
wienie), 


W. Desbach, 


właściciel drukarni. 


Broszury przez Dr. Weila gratis i franko. 
Cena 1 flakonu 1 złr., paki nie niżej 4 fakony pociągać przez 
General-Depot von Liebigs Kumys-Extract, 
Berlin, Friedricbs-Strasse 196. 


acią być | 


2049 8—7- 


Z drukarni „Dziennika Polskiego“ A. J. O. Rogosza. Zarządca L. Zubalewicz. 


kJ 
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